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Witamy Pierwszy Ziazd Listonoszów Miejskich 


Okręgu Poczt i Telegrafów w Łodzi 


Pierwszy Zjazd Listonoszów 
Wiejskich. Jakże to wiele mó- 
wi nam o przemianach. jakie 
dokonały się w Polsce. „Jeszcze 
nigdy w dziejach Polski nie 
notowano takiego wydarze- 
nia, s 

I nie ma w tym nic dziwne- 
go. Czyż było do pomyślenia, 
aby za sanacyjnej Polski ktoś 
poważnie pomyślał o potrze- 
bach kulturalnych wsi? 

© wsi przypominano sobie 
wówczas, gdy trzeba było Wwy- 
ciągnąć od chłopa nadmierny 
podetek. Wówczas na wieś 
przybywali — urzędnik po- 
datkowy, komornik i asysta 
policyjta; 

O tym, aby na wieś przyjść 
z czasopismem i książką — 0 
fym nigdy nikt w sanacyjnej 
Polsce nie pomyślał: 

O wsi przypominano sobie 
jeszcze w jednym wypadku. 
Gdy pracujący chłopi. znie- 
cierpliwieni bezlitosnym wy- 
zyskiem ze strony obszarni- 
ków. spekulantów, lichwiarzy 
i sanacyjnych dygnitarzy sta- 
wali dó walki o zrzucenie iarz 


ma wyzysku. Wówczas Sła- 
woj - Składkowski, Prystor 
lub Sławek rzucali przeciw 


„zbuntowanym  chamiom* 
„chłopców z Goledzinowa* i 
całe dywizje wojska. Pacyfi- 
kacje obejmowały tereny ca- 
łych powkitów i województw. 
Ratogiem wypisywano na ple 
cach, chłopów i chłopek wó- 
lẹ obszarników do utrzymania 
swej władzy i prawa do wy- 
zysku chłopa. Nie cofano się 
przed nrordoówaniem nawet 
starców, kobiet i dzieci, Rece 
oprawców i morderców, ocie- 
kła krwią chłopską. błogasła- 
will z ambon pnurpuraci” Ko- 
ścioła. Tvlko świadomi rewa- 
lucvjni robotnicy bvli wów- 
czas sojusznikami pratujące- 
go ludu. wsi. Ze strajkami 
chłosskimi solidaryżowali się 
jedynie robociarze Łodzi. Kra 
kowa. Dąbrowy Górniczej, me 
talnwcy Warszawy. 

Rewolucja WMdowa, jaka do- 
knnała sie w Polsce. odsunęła 
raz na zawsze od władry Wro- 
gów chłopów i robotników: 
obszarn'ków, wiztlkich kapita- 
listów. lichwiarzy i spekulan- 
tnr 1 ich słuzusów. 

Ster władzy ujał w swe spra 
cowarne dłonie lud roboczy 
miast i wsi. Rzad ludowy od- 
dał w rece chłopów ziemie 
ńhaząrnicza. przekazał rarodo 
wi własność fabryk, kopalń. 
hut. banków, Wskazał on tit- 
dowi pracuiacemu miast i wsi 
droge do budowy nowego, le- 
pszeqo. sprawiedliwszego s0- 
cialistyeznero ustroju, nustro- 
ju. w którym nie bedzie miej- 
sca ną wwzysk człowieka 
przoz, człowieka. 

Co to oznacza? Oznacza to. 
że robotnicy i chłopi pracuja- 
cy, muszą sobie zapewnić cał- 
kowite zwycięstwo nad wro- 
giem klasowym i w mieście, 
i na wsi. Oznacza to. że w cia 


"pr lat najbliższych robotnicy i 


chłopi musza zbudować fun- 


"damertv społeczeństwa socia- 


Fstycznego i w mieście i na 
wsi. Oznacza to. że musimy 
stvorzyć takie warunki dobro 


owy „rząd” Japonii 
` podporzadkuie się po'ityce USA 


MOSKWA. (PAP). — A- 
gencja Tass donosi z Tokio 
w dniu 16, lutego br. odby- 
ło się pierwsze posiedzenie 

nowego rządu japońskiego. 
Członkowie rządu przyznali 
że podstawowymi celami no- 
wego gabinetu jest walka 
przeciwko komunizmowi i 


realizacja amerykańskiego 
„programu stabilizacji / go- 
snodarczei* Japonii. 


kultury 


bytu oraz kultury mas ludo- 
wych. na jakie pozwala współ 
czesna wiedza ludzka i natu- 
ralne możliwości naszego kra- 
ju. Oznacza to. że nie tylko 
musimy podnieść do najwyż- 
szego poziomu siły wytwórcze 
naszej ojczyzny, ale również 
podnieść kulturę mas pracu- 
jących miast i wsi. 

Stoi więc przed nami zada- 
nie pokonania niesłychanego 
zacofania kulturalnego znacz- 
nej części mas ludowych, zwła 
szeżą ludności wiejskiej, pozo- 
stawione nam w dziedzictwie 
przez rządy kapitalistów i ob- 
szarników. Musimy w spo- 
sób zdecydowany skończyć z 
odcięciem naszej wsi od źró- 
deł kultury: od szkoły wyż- 
szego typu, czasopisma, książ- 
ki. filmu, teatru, biblioteki. 

Z tego dopiero punktu wi- 
dzenia, z punktu widzenia 
tych historycznych zadań, ja- 
kie stoją przed nami, w walce 
o podniebienie kulturalne na- 
szego społeczeństwa wiejskie- 
go. możemy dopiero docenić 
wage i znaczenie Pierwszego 
Zjazdu Listonoszów Wiej=- 
skich Okręgu Poczt i Telegra 
fów w Łodzi. Trzeba z tego 
miejsca wyrazić słowa naiwyż 
szego uznania dla słusznej ini 
cjatywy zwołania tego Zja- 
zdu, ze strony Dyrekcji Okrę 
gowej Poczt i Telegrafów (dv 
rektor tow. Stefan działu or 
ski i kierównik oddziału or- 
ganizacyjnego Dyrekcji ów 
Jan Klimek) i Zarządu Okręg. | W 
Zw. Zawodowego Pracowni- 
ków Poczt i Telegrafów w Ło 
dzi, a także Ministerstwu 
Poczt i Telegrafów. które te 
słuszną inicjatywę podchwyci 
ło i poparło. 

Listonoszowi wiejskiemu 
tej walce. którą da Bl 
o podniesienie kultury mas 
wiejskkieh, przypada szczegól- 
nie doniosła misia. Właśnie 
pn przez listonosza wiajskie- 
go misi dotrzeć na wieś I ga- 
zeta, i czasópismo, i książka. 
Właśnie listonosz wiejski ma 
być tym żywym nosicielem 
wśrńd najszerszych 
mas ludowych wsi polskiej. 
Właśnie listonosz musi stać się 
doradcą każdego pracującego 
ohłona, jego żonv. jego dzie- 
ci, w wyborze pism. wydaw- 


nictw fachowych. książek. Li- 
stonosz wiejski musi dopo- 
móc mało- i średniorolnym 
chłopom posiąść ten oręż ide- 
ologiczny. który ułatwi masom 
pracującege chłopstwa ich 
walkę klasową z bogaczami i 
wyzyskiwaczami wiejskimi, i 
który ułatwi mu przebudowę 
naszej wsi na nowych spół- 
dzielczych. socjalistycznych za 
sadach, ułatwi pochód pracu- 
jącego ludu wiejskiego do wy 
żyn dobrobytu i kultury. 

Pisał niedawno wieemini- 
ster Poczt i Telegrafów, tow. 
Z. Lipiński: „W naszym ustro 
ju poczfowiec będzie godnie 
spełniał rolę nosiciela kultu- 
ry. Mamy ambitne plany i 
plany te wypełnimy. Pójdzie- 
my na wieś, przejmiemy cał- 
kowicie rolę aparatu, rozpro- 
wadzającego prasę, książki, 
broszury, wydawnictwa na- 
ukowe, przyzwyczaimy chłopa 
do korzystania z naszych U- 
sług, staniemy się. na wsi nie- 
zbędni”. 

w „Już w końcu b. miesiąca 
Partia naszą wypuści pierw- 


szy numer „Gromady“, wiel- 
kiego pisma dla wsi, o nakła- 
dzie ponad milion egzempla- 
rzy. Zadaniem placówek pocz- 
towych na wsi, zadaniem u- 
świadomionych- listonoszy bę- 
dzie zdobycię jak największej 
liczby prenumeratorów dla na 
szej prasy*. 

Właśnie dlatego, że zarów-|za 
no wśród kierowniczych dzia- 
łaczy Ministerstwa Poczt i Te- 
legrafów, jak 1 wśród szerego 
wych pocztowców dojrzało zro 
zumienie wielkiej roli. jaką 
spełnić ma pocztowiec w doko 
nywującej się u nas rewolu- 
cji kufturalnej, nie wątpimy, 
że pracownicy Poczty a W 
szczególności listonosze wiej- 
scy zaufania w nich pokłada- 
nego nie zawiodą. 

I dlatego witamy dziś go- 
rąco w imieniu robotniczej 
Łodzi przybyłych na pierwszy 
swój Zjazd listonoszów wiej- 
skich i życzymy im pomyśl- 
nych obrad. 

„Chorażowie kultury — listo 
nosze wiejscy niech żyją! 

Edward Uzdański 


= 


— Nie mogę podpisać paktu pokoju, bo obie ręce mam 
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Przedterminowe zwolnienie z wojska 


całego szeregu roczników służby zasadniczej 


WARSZAWA, PAP. — W 
związku ze zbliżającym się 
ukończeniem  2-letniego o0- 
kresu zasadniczej służby woj 
skowej przez szeregowych 
starszych roczników wciele- 
nia kwietniowego 1947 r. — 
Min. Obr. Narodowej wydał 
rozkaz, w którym poleca: 

Zwolnić z wojska i 
przenieść do rezerwy w 
czasie od ll-go do 15-go 
kwietnia 1949, z jednostek 
wojsk lądowych i wojsk lo- 


tniczych podoficerów i sze- 
regowców służby zasadni- 
czej bez względu na rok uro 
dzenia, którym okres 2-let- 
niej zasadniczej służby woj- 
skowej kończy się do dnia 
30 kwietnia 1949 r. włącznie. 

Jednocześnie Rejonowe Ko 
mendy Uzupełnień zobowią- 
zane są, w oparciu o ustawa 
dawstwo, obowiązujące za- 
kłady pracy — ułatwić zwol 
nionym z wojska otrzyma= 
nie pracy zarobkowej. 


Doniosła uchwała Rady Ministrów 


o wprowadzeniu planowego systemu oszczędzania 
w gospodarce narodowej-i o zadaniach 
oszczędnościowych ma rok 1949 = > 


szy, rozwój gospodarki narodo|dukcji, handlu, w administra- 
wej, o dobrobyt mas, o roz-|cji musi się stać przedmiotem 
kwit kultury. Oszczędzanie wļi celem'świadomsgo. dążenia 


czero 1949 r. oraz wykonania 
sześcioletniego planu budowy 
podstaw socjalizmu wymaga 
wnrowadzenia planowero sy- 
stemu oszczędzania w całej go 
spodarce narodowej. 

W gospodarce naszej, jak to 
stwierdziły uchwały Kongresu 
Jedności Robotniczej istnieją 
wszelkie podstawy, niezbędne 
dla wprowadzenia takiego sy- 
stemu oszczędzania. 


Państwo ludowe jest dziś 


I Wypełnienie wielkiego 
zadgnia przedterminowe 
go wykonania planu gospodar 


Rozkaz generała Witolda 


w 3 rocznicę ut 


w związku z trzecią rocz 
mendant Główny Milicji Oby 
rozkaz specjalny: 

ORMOWCY! 


21-go lutego mija trzy la 
wy powołał do życia Ochotni 
telskiej. 

Minione trzy latą pracy i 
dectwem Waszej ofiarności i 
Ludowej. Setki Ormowców po 
ludu polskiego. tysiące godzin 
chodach. bezkompromisowa w 
darczym — oto bohaterski wk 
o spokój i bezpieczeństwo Pol 

Na progu czwartego róku 
Wam serdeczne nozdrowienia 
sukcesów w wyścigu pracy l 
czyzny. 

Pamiętajcie zawsze, że m 
dały Wam szczytne miano Or 


worzenia ORMO 


nicą utworzenia ORMO Ko- 
watelskiej wydał następujący 


ta od chwili, gdy Rząd Ludo- 
czą Rezerwę Milicji Obywa- 


walki, były najlepszym świą- 
oddania sprawie Demokracji 
ległych w walce z wrogami 
spędzonych w patrolach i ob- 
alka ze szkodnictwem gospo- 


ład ORMO w dzieło wałki, 
ski Ludowej. 
istnienia ORMO. przesyłam 


i życzę Wam coraz lepszych 
w walce o spokój naszej, Oj- 


asy pracujące miast i wsi na- 
mowca. 


Pamiętajcie zawsze. że Ormowiec winien być w pierw- 
szych szeregach przodowników pracy. w pierwszych szere- 


gach obrońców praw demokra 

Zespólcie jeszcze bardziej 
cji Obywatelskiej. Tepcie bez! 
szą publicznego, spekulantów 
strachem dla wroga klasoweg 


tycznych. 

swą pracę z organami Mili- 
itośnie bandvtów, złodziei gro- 
i sabotażystów. Bądźcie po- 
o! 


Wierzę, że jak dotychczas chlubnie wykonacie swe za- 


dania! 

Wierze, że nigdy nie zawi 
pracujacych! 

Niech żyje Polska Ludow 
zerwa. Milicji Obywatelskiej! 


Główny Inspektor ORMO 
(—) KWIATKOWSKI nnik 


AA zaufania polskich mas 


a! Niech żyje Ochotnicza Re- 


Komendant Główny 
Milicji Obywatelskiej 
(m WITOLD. zen. dyw. 


właścicielem podstawowych 
gałęzi życia gospodarczego; fa 
bryk, kopalń, zakładów, ban- 
ków państwowych, 
darstw rolnych. Każda złotów- 
ką w gospodarce uspołecznio- 
nej — to własność i dobro sze 
rokich mas ludowych — to 
część zarobków. jakimi rozpo- 
rządzają masy ludowe w swo- 
jej walce o budowę fundamen 
tów socjalizmu „o dalsze pod 
niesienie swej stopy życiowej. 

Nasza gospodarka narodowa 
zmobilizować musi środki, nie 
zbędne do wykonania tych 
wielkich zadań. Każda złotów 
ka dodatkowo wygospodaro= 
wana stanowi bezpośrednią 
zdobycz mas pracujących. Isto 
ta gospodarki socjalistycznej 
przejawia się w tym, właśnie, 
że wszystko, co wygospodaru- 
jemy, wzbogaca nie kapitali- 
stycznych wyzyskiwaczy. lecz 
masy pracujące. które zrzuciły 
jarzmo wyzysku. 

Mobilizacja dodatkowych 
środków na*potrzeby rozwoju 
gospodarki 4 kultury narodo- 
wej. — to wykorzystanie o- 
gromnych możliwości tkwią- 
cych w gospodarce uspołecz- 
nionej, — możliwości. jakich 
nie zna gospodarka kapitali- 
styczna. 

Socjalistyczny stosunek do 
pracy, — energia. inicjatywa i 
wynalazczość ludzi pracy, 
świadomość klasy robotniczej. 
że pracuje nie dla kapitali- 
stów, lecz dla siebie. — pla- 
nowy bezkryzysowy charakter 
naszęj gospodarki narodowej, 
— to podstawowe elementy 
umożliwiające wprowadzenie 
szerokiej i  systęmatycznej 
działalności zmierzającej do 
oparcia naszej gnsnodarki ms- 
rodowej na bezwzglednym 
przemyślanym i zorganizowa- 
nym systemie oszczędzania. 

Taki system stanie się źró- 
dłem dodatkowych ogromnych 
środków materialnych i finan 
sowych. które użyte hoda na 
wykonanie zadań. póstawio- 
nych przez narodowy plan to- 


jspoderczy 1949 r. oraz nrzez 


przyszły sześcioletni plan bti- 
dowy. podstaw socjalizmu. O+ 


gospo-. 


gospodarce uspołeczniońej 
to nieubłagana walka przeciw 
elementom 'spekulacyjnym i 
antyludowym. Oszczędzanie — 
to jedna z form walki przeciw 
klasowo obcym, biurokratycz- 
nym metodom w administra- 
cji publicznej. 

System oszczedzania powi- 
nien zabezpieczyć 


MAKSYMALNE WYKORZY- 
STANIE WSZYSTKICH RE- 
ZERW I ZLIKWIDOWANIE 
WSZELKIEGO MARNOTRA- 
WSTWA. 


Rezerwy zaś są w naszej g0- 
spodarce narodowej wyjątko- 
wo duże, a marnotrawstwo 
spotyka się jeszcze bardzo czę 
sto. 

W wielu ogniwach naszei g0 
spodarki i administracji widzi 
my 3 wyka rozrzutności w go- 
spodarte materiałowej. groma 
dzenia nadmiernych zapasów 
surowców 1 materiałów goto- 
wych. nieodpowiedniego ich 
przechowywania, a wskutek 
tego niszczenia, nądmiernego 
procentu odpadków í bra- 
ków, niekorzystnego stosunku 
produkcji gatunków wyższych 
do gatunków niższych, niepo- 
rządku. a nawet chaos w go- 
spodarce magazynowej i finan 
sowej, opóźnień w dostawach, 
mieusprawiedliwionrych posto- 
iów. przerostów administracyj 
nych, słabej dyscyniinv pracy 
oraz innych oczywistvch prze- 
jawów marnotrawstwa i nie- 
sospodarności. 

Oszczędzanie, a więc dąże- 
nie do meksymalnero wyks- 
rzystania rezerw i lkwidaci 
marnotrawstwa. musi bvć uie 
te w ramy systemu. otrzymać 


trwałe ramy i fórmy organiza | 


cvjne tak, aby oszczedzanie 
stało sie żelaznym nrawem go 
speqdarkij narodowej. 
Oszozedzanie nowinno ba- 
wiem hvó nie hasłem /nrzef- 
ściowych kampanii. lacz wyni- 
kiem systematycznej, trwałej. 
codziennej, uporczywej pracy 


szczedzanie — ta walka o dal-|i wvsiłku. Oszczędzanie w pro 


—]|i świadomej codziennej walki 


na wszystkich odcinkach pra- 
cy — w fabrykach, kopal- 
niach, biurach. urzędach. 
Hasło takiego oszczędzania 
może i powinno stać się pod- 
stawowym elementem socjali 
stycznego współzawodnictwa, 
nie mniej ważnym aniżeli in- 
ne formy i cele współzawod= 
nictwa pracy. Hasło oszczedza 
nia musi znależć swój wido- 
my kształt w konkretnych pla 
nach, doprowadzonych do każ 
dego zakładu pracy — do każ 
dej fabryki. kopalni i biura — 
doprowadzonych do świado- 
mości każdego pracown'ka i 
określejacych konkretne zada- 
nia dla każdero zokłeodu, dla 
jero kierownictwa i dla jego 


matori, 
II W ramach realizacji ta- 
kiego zorganizowanego 
planowego svsfomn Oszczedza 
nia Rada Ministrów określa 
zadania oszczednościowe W 
1949 r. na sume ra najmniej 
115 mibardów złotych. 
Powyższa kwota oszczedno= 
ści powinna być osiągnięta: 
a) w zakresie przedsiebiorstw 
urpołecznionych 
w sumie cen najmniej 77 mi- 
liardów złotych. 
b) w zakresie inwestycji 
w sumie co najmniej 18 mi- 
liardów złotych. 


c) w zakresie administracji pu 


blicznej 
i instyfucii spałecznych w su- 
mie co naimniej 20 miliar- 


dów złotych. 

Oszczędności powinny: być o 
siasninłe przede wszystkim w. 
nastepujących kierunkach: 


PRZENDSTFRIORSTWA 
USPOŁECZNIONE: 
1) "W sskresio stany zatrud- 
nienia drogą — i 
psłąniecia+ w zakładach pra= 
cy właściwego stosunki mie= 
dzy ilościa pracowników pro 
dnkcyjnych i nieprodukcyj- 


*Dalszv cia” na str. 2-ej) a 
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HWAŁA RADY 


MINISTRÓW 


o wprowadzeniu planowego systemu oszczedzania 


(Dokończenie ze str. 1-ej) 
nych, pracowników  fizycz- 
nych 1 umysłowych, oraz li- 
kwidacji przerostów  zatrud- 
nienia, a to przez ustalenie 
norm zatrudnienia w przed- 
siębiorstwach przemysłowych 
i handlowych; 

ustalenia etatów pracowni- 
ków umysłowych dla wszyst» 
kich bez wyjątku jednostek 
organizacyjnych; 

redukcji zbędnego persone= 
lu przy uwzględnieniu możli- 
wości przeniesienia pracowni 
ków ż grup nieprodukcyjnych 
do produkcyjnych, z produk- 
cji do robót inwestycyjnych 
lub do innych gałęzi góspo- 
darki; 

zakazu przyjmowania pra- 
cowników fizycznych ponad 
wynikające z zadań produk- 
cyjnych normy zatrudnienia 
oraz pracowników  umysło- 
wych ponad ustalone etaty. 


2) W zakresie gospodarki 
materiałowej drogę — 

szerszego niż dotychczas sto 
sowania norm zużycia i zapa 
sów we wszystkich gałęziach 
wytwórczości oraz zmniejsze- 
nia ilości odpadków i braków 
w produkcji; 

zmniejszenia rozchodów €- 
nergii elektrycznej, paliwa, 
środków padnych, oliwy i sma 
rów na jednostkę produkcji; 

zaostrzenia kontroli przyj= 
mowania i wydawania mate- 
riałów oraz zabezpieczenia ich 
przez odpowiednie przecho- 
wywanie przed niszczeniem i 
psuciem; 

rozpowszechnienia na inne 
zakłady doświadczenia zakła 
dów przodujących; 

usprawnienia i uproszczenia 
systemu zaopatrzenia mate- 
riałowego "przedsiębiorstw 
przez decentralizację zaopa= 
trzenia; 

zaostrzenia kontroli i wa- 
runków odbioru gotowej pro- 
dukcji dla podniesienia jako- 
ści produkcji i likwidacji bra 
ków; 


przyśpieszenia _ likwidacji 
zbędnych remanentów. 


3) W zakresie wydajności 
pracy drogą — 
wszechstronnego popierania 
inicjatywy 1 wynalazczości ro 
botniczej, » zabezpieczenia 
szybkiej realizacji wniosków 
racjonalizacyjnych 4 uspraw= 


Tow. F. Baranowski 
— podsekretarzem stanu 
w Min. Admin. Publ, 


WARSZAWA (PAP) W dniu 
12 lutego 1949 r. Prezydent Rze 
sia Ga Ka mianował na wnio 
sek ministra administracji publi 
cznej podsekretarzem ‘stanu w 
Ministerstwie Administracji Pu- 
blicznej tow. Feliksa Baranow- 
skiego posła na Sejm  Ustawo- 


nień produkcji; 

podniesienia dyscypliny pra 
cy drogą walki ze spóźnienia 
mi do pracy, nieusprawiedli- 
wioną nieobecnością oraz płyn 
nością siły roboczej; 

ścisłego przestrzegania zbio 
rowych układów pracy; 

ograniczenia nadmiernej ilo 
ści godzin nadliczbowych; 

podniesienia wydajności pra 
cy przez jak najszersze Wpro- 
wadzenie technicznie uzasad” 
nionych norm wydajności, roz 
szerzenie Í pogłębienie socja- 
listycznego współzawodnictwa 
pracy, włączenie do współza- 
wodnictwa zobowiązań w kie 
runku podniesienia dyścypli- 
ny pracy, w zakresie zmniej- 
szenia ilości braków 1 odpad- 
ków oraz zwiększenia produ- 
kcji pierwszego gatunku, sze- 
rokie popularyzowanie wśród 
klasy robotniczej doświadcze- 
nia i metod przodowników 
pracy. 

4) W zakresie organizacji 

przedsiębiorstw drogą — 

usprawnienia "administracji 
przez opracowanie i wprowa- 
dzenie schematów organiza- 
cyjnych, Ścisłe określenie 
kompetencji poszczególnych 
komórek organizacyjnych d 
podział czynności, uproszcze- 
nie procedury, uproszczenie i 
ZACZNA sprawozdawczo 
ci; 

usprawnienia gospodarki fi- 
nansówej przez należytą orga 
nizację rachunkowości, prze- 
strzeganie terminowości bilan 
sów, operatywne  posługiwa- 
nie się planami finansowo - 
gospodarczymi, budżetami i 
i buchalteryjno - bilansowym 
materiałem cyfrowym przy 
wydawaniu dyspozycji gospo 
darczych; 0 

podniesienia znaczenia Toz- 
rachunku gospodarczego w 
działalności przedsiębiorstw, 
zakładów, a także poszczegól 
nych oddziałów. 


B W zakresie 
drogą — 


mechanizacji I automatyza- 
cji robót, prefabrykacji znor= 
malizowanych elementów; 

ulepszenia organizacji do- 
staw i transportu materiałów 


inwestycji 


i urządzeń, ulepszenia organi 


zacji pracy oraz zapewnienia 
warunków wysokiej wydaj- 
ności pracy; 

oszczędności w zużyciu ma 
teriałów, 

wykorzystania odpadków, 

ustalenia konkretnych zas 
dań dla poszczególnych inwe 
storów i kwoty oszczędności 
jakie winni uzyskać na wyko 
nywanych inwestycjach; 

szczegółowego opracowania 
metod i środków zapewniają- 
cych uzyskanie maksymal- 
nych oszczędności przy spo- 
rządzaniu lub rewizji projel= 
tów, znalezienie najlepszego 
rozwiązania technicznego dla 


rewizji projektów dla 
yh ma właściwych 
standartach; 


oparcia|przedłożony przez ministra skar 
normach ifbu do zatwierdzenia Radzie Mi- 


nistrów po uzgodnieniu z Radą 


szczegółowej kontroli kosztory | Państwa. 


sów, użycia tańszych  materia- 


2) W tym celu przewodniczą- 


łów i zakupu tańszych urządzeń.|cy państwowej komisji planowa 


W zakresie 


administracji | nia 


gospodarczego i minister 


publicznej i instytucji spó-|skarbu mają prawo: 


łecznych drogą 

redukcji zbędnych etatów oso- 
bowych z JadnÓGZEŚNYKH podnie- 
sieniem wydajności 
/acjonalizacji; 

rewizji ilości obsad personal- 
nych i kosztów instytucji pomo 
eniczych (instytutów, rad, komi 
sji, instytucji  subwencjonowa- 
nych, pełnomocników); 

rewizji udzielanych subwencji 
w ścisłym wykonaniu uchwały 
Rady Ministrów z dnia 29 wrze 
śnią 1948 t3 

racjonalizacji gospodarki sa- 
mochódowej; à 

uprosžżćzenia i połanienia czyn 
ności biurowych i  kancelaryj- 
nych oraz sprawozdawczości; 
, rewizji dotychczasowych norm 
wydatków budżetowych w celu 
ich zniżenia oraz opracowania 
norm dla tych dziedzin, w któ» 
rych normy takie nie zostały do 
tychczas ustalone. 
NI 1) Przygotowanie | zorga 

nizowanie wykonania za- 

dań oszczędnościowych zleca 
się: 


PRZEWODNICZĄCEMU PAŃ- 
STWOWEJ KOMISJI PLANO- 
WANIA GOSPODARCZEGO. 
w zakresie gospodarki przedsię- 
biorstw uspołeczniowych oraz w 
zakresie inwestycji. 


MINISTROWI SKARBU 


w zakresie administracji państwa 
wej, instytitcji kredytowych, u- 
bezpieczeń społecznych, ubezpie 


czeń rzeczowych Í  osobo+ 
wych oraz instytucji społecz- 
nych. 


Preliminarz zadań oszczędno- 
ściowych w samorządzie będzie 


pracy i jej) - 


l. powoływać komisję lub 
delegować swoich przedsta- 
wiejeli do _ przedsiębłorstw 
I instytucji objętych zadania 
mi oszczędnościowymi w ce 
lu organizacji, nadzoru lub 
kontroli na miejscu wykona 
nia tych zadań — w porozżu 
mieniu £ zainteresowanymi 
władzami zwierzchnimi tych 
przedsiębiorstw i instytucji, 

2, żądać pomocy od władz 
urzędów, instytucji, przed- 
siębiorstw | organizacji, a 
w szczególności terminowe 
go udzielania niezbędnych 
wyjaśnień, materiałów i in- 
formacji statystycznych, 


8. korzystać z omae 0 
sób biegłych w danej dzie» 
dzinie gospodarki, techniki, 


lub organizacji pracy, 

4. bezpośrednio. komuniko 
wać się z władzami, urzęda 
mł, instytucjami, przedsię- 
biorstwami i organizacjami. 

3) Wykonanie zadań oszczędno 
ściowych powinno aye zorgani- 
zowane w ten sposób, aby zada 
nia te doprowadzone zostały do 
każdego zakładu pracy: (fabryki, 
kopalni, budowy. biura, urzędu 
itp) i aby były wynikiem świa- 
domie przyjętych zobowiązań kie 
równietwa i załogi zakładu, u- 
jętych w konkretne RA i ter: 
miny. Zadania te winny być włą 
czone jako istotna część składo- 
wa dd planów rzeczowych i fi- 
nansowych, 

4) Komitet Ekonomiczny Ra- 
dy Ministrów uchwali system 
nagród dla osób, które wyróżnią 
się w organizacji i wykonaniu 
zadań oszczędnościowych wyjąt- 
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Katastrofa: kolejowa we Froncli 


25 osób zabitych — 85 rannyc 


PARYŻ (PAP) — W nocy zjsoul, 3 wagony sypialne zostały 
18 na-19 bm. w departamencie |całkowicie zdruzgotane, 20 osób 
Hante Baone (południowa Fran: |noniosło śmierć na miejscu, a 5 
cja) wydarzyła się wielka kata |zinarło w szpitalu. 


strofa kolejowa. 

Pkspręśs Metz — Dijon zde. 
rzył się w pobliżu Port d'Ate. 
lier z lokomotywą, jadącą z Ve 


Liczba rannych sięga 85 osób. 
Według oświadczeniawwładz po- 
licrjnych, cyfry te nie są osta- 
teczne, 


Z 


kowo skuteczną pracą. Nagrody | 


będą wypläcanè z sum zaoszczę 
dzonych. 
I Część uchwały omawia 
szczegółowo tryb przygoto 
wania do wprowadzenia plano- 
wego oszczędzania i ustalenia 
zudań oszczędnościowych na rok 
1949. W  zakrosie  przedsię- 
biorstw uspołecznionych przewo 
dniczący Państwowej Komisji 
Planowania |rospodarczego usta. 
li szczegółowe wytyczne dla 
poszczególnych gałęzi gospodar 
ki, poczym wszystkie resorty 
centralne zarządy opracują 
zadania oszczędnościowe dla 
poszczególnych przedsiębiorstw 
i zakładów, które przedstawią 
[rzewodniczącomu Państwowej 
Komisji Planowania Gospodar- 
czego do zatwierdzenia w termi 
nie do dnia 15 marca, 

W zakresie inwestycji wszyst 
kie resorty złożą do dnia 15 
marca 1949 r. sprawozdania 0 
zadaniach oszczędnościowych, 
ustalonych na podstawie wytycz 
pych przewodniczącemu Pań- 
stwowej Komisji Planowania 
Gospodarczego — oraz sprawoz 
dania o wydanych  zarządze- 
mach i uzyskanych wstępnych 
wynikach, 

Do 1 maja 1949 r. bazpośrea 
dni inwestorzy poczynią kroki 
w kierunku zmniejszenia kredy 
tu. 

W zakresie administracji pu- 
licznej szczegółowe wytyczne 
astali Minister Skarbu. 


æ. 


nież i przedłoży Radzie Mini. 
strów dò żatwierdzenia, do dhia 


1 kwietnia 1949 r. zbiorczy pra 


liminarz zadań oszczędnościo. 
wych na rok 1949, obejmujący 
również zadania oszózędnościo- 
we związków samorządu tory- 
torialnego, 

Ogólny nadzór nad wykona- 
niem zadań  oszczędnościowych 
sprawnje przewodniczący Komi. 
tetu Ekonomicznego Rady Mini 
strów, 


Fińscy socjaldemokraci 


porzucają szeregi partii 

SZTOKHOLM (PAP). — Po. 
stępowa prasa fińska donosi, że 
w rezultacie polityki partii 
socjal « demokratycznej szeregi 
jei opuszczają nie tylko poszcze 
gólni członkowie, lecz całe orga 
mzacje, 

Na dorocznej konferencji par. 
tii socjal = dómokratycznej w 
Pielavesi stwierdzono, że kiero 
wnietwo partyjne prowadzi po- 
litykę sprzeczną z żywotnymi 
interosami mas pracujących, U. 
czestnicy konferencji postano- 
wili wystąpić z partii socjal - 
demokratycznej, 

Również na dorocznej konfe- 
rencji partii socjal „ demokra- 
tycznej w Vahanta podkreślono, 
ża obecny rząd Fagerholma kie 
ruje kraj na drogę nowych 
konfliktów międzynarodowych. 


Członkowie tej organizacji posta 


nowili także wystąpić z partii 


Minister Skarbu opracuje rów!socjal „ demokratycznej, 


Wieści z ZSRR 


O radzieckiej kulturze socjali.|stwie radzieckim. — W zbiorze 


stycznej. 


W Moskwie wydano zbiór ar 
tykułów pod ogólnym tytułem 
„0 radzieckiej kulturze socjal 
stycznej'*. Artykuły do zbioru 
napisali wybitni uczeni, piss. 
re, artyści i kompozytorzy. 
Zawierają one bogaty materiał 
faktyczny. Prezes Akademii 
Nauk ZSRR Serginsz Wawiłow 


poświęcił swój artykuł 80-lecin| * 


nauki radzieckiej, Profesor A. 
leksander Jegolin dókonał prze 
glądu  literutury radzieckiej. 
Kompozytor Tichon Chrónnikow 
pisze ð rozwoju radzieckiej kul 
tury muzycznej, a malarz Ale. 
ksander Gerasimow — o malar- 


Profesor 


Joliot-Curie 


przeciw polityce podporządkowania Francji zagranicy 


W sali Pleyela w Paryżu od- 
był się pod 


przewodnictwem|ria naukowe, próf, 


Omawiając francuskie bada 
Joliot.On- 


prezesa Krajowój Unii Intelck- |rie napiętnował politykę rządu, 


tualistów Joana Cassou 
dyrektora Państwowego Cen: 
trum Badań Naukowych Geor- 


oraz|którn zamiast całkowicie 


ufać 
uczonym francuskim i myśli 
francuskiej —  nzależnia kraj 


ich wykonania i jak najeko- 
nomiczniejszego wykonania 
robót. 


BR 
W dniu 14 bm. podsekretarz 
stanu objął urzędowanie. 


ges Tessiera zbiorowy obchód, |; nankę francuską ód zagrani- 
w którym wziął również udział cy, „Nowoczesny kraj może 
prof. Joliot-Ourie. kyć szczęśliwy i silny jedynie 


wtedy, gdy popiera rozwój swej 
nauki i techniki, Uzależnienie 
się od zagranicy wcześniej czy 
później przekształci Francję w 
kolonię**, 

W konkluzji prof. Joliot.Cu- 


zamieszczono także artykuły 0 
teatrze radzieckim, o filmie, 
oświacie i o nowej architektu- 
rze. Ostatni artykuł nosi tytuł 
„Kultora radziecka i pisarze 
zagraniezci** i zawiera „Jiezne 
głosy postępowych pisurzy zam 
granicznych 6 nauće, literata 
rze i sztuce w ZSRR. 


Wodociągi na pustyni. 
W pustyni Kara „ Kumy od- 
dano do użytku nową magistra- 
lẹ wodóciągową, która  przebia 
5a przez 48 klm. lotnych pias. 
ków. Jest to nie pierwszy już 
wódociąg, który przebiega przez 
pustynię i zaopatruje w wodę 
rolotników przemysłu nafto. 
wego i kopalń siarki, Oboenie 
układa się w centrum pustyni 
rury wodociągowe, którymi 
hędzie dostarczana woda do 
Darwuzińskich kopalń siaki, 
gdzie dotychczas wódę dowożo- 
no samolotami,  Wodociąg © 
dużej pojemności będzie szadi 
równięż przez piaszczysty ob. 


rie domagał się zwiększenia kre 
dytów na acló badań uauko- 
wych. 


szar pustymi do miasta Krasno. 
wodzka, Wodociąg ten będzie 
miał 250 kim, długości. 
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Daleko od Moskwy 


l Przez dwa lata Beridze pracował na budowie 
południowej, gdzie zapoznał Aleksego. Powrót na Da- 
leki Wschód kończył życiowe etapy Beridzego. 

Partorg nie przepuszczał żadnego szczegółu ankiety: 
że został nagrodzony orderami: Czerwonego Sztandaru 
i „Odznaką honorową“: został wielokrotnie odznaczany 
i premiowany: nie był nigdy karany: nie należał do 
żadnych partii, nie był sądzony. Referencje celem przy- 
jęcia go do partii dali o nim Załkind, Batmanow i Pi- 
sariew — pełnomocnik państwowego Komitetu Obrony. 
Wszysęy, którzy dali referencje znali Beridzego przez 
wiele lat. Odczytując referencje Pisariewa Załkind dodał: 

— Pełnomocnik nadesłał ją dzisiaj samolotem. 

Wszystkie dokumenty zostały odczytane i Beridze po- 
wiedział o sobie. Partorg prosił, ażeby obecni zadawali 
pytania, ale pytań nikt nie zadawał, jedynie Greczkin 
zainteresował się jakimś szczegółem projektu elektrowni 
wodnej w Olgochcie. 


— Czekałem i bałem się jednego pytania towarzysze, 
— zażenowany z rumieńcami na policzkach mówił Be- 
ridże. — Pytania zupełnie logicznego: dlaczego teraz do- 
piero wstępuję do partii, przecież mam już 35 lat i in- 
żynierem zostałem już za czasów sowieckiej władzy... 
Ale pytania tego nie zadaliście. Jednakże nie mogę 
sprawy tej pominąć milczeniem. Przyznam się uczci- 
wie, że nie jest to spowodowane jakimiś poważniej 
szymi przyczynami. Zdśfwało mi sia zawsze. że wstą- 


pienie do partii jest tylko formalnością i że wystarczy 
wewnętrznie odczuwać swoją partyjność. . 


„W pierwszych latach pobytu w instytucie uważałem, 
że jeśli wstąpi partii to praca społeczna i różne po- 
boczne sprawy, rwą mnie od nauki i od innych zajęć 
związanych z pógłębieniem mojej wiedzy technicznej. 
Na moich oczach rzeczywiście zaszedł podobny wypa- 
dek z moim towarzyszem. Nie wypada mówić o tego 
rodzaju przejawach lekkomyślności, ale nie bacząc na 
mój wiek tego rodzaju lekkomyślność istniała we mnie. 
Oczywiście możecie pomyśleć co się stało, że Beridze 
tak nagle wstępuje do partii! Jednakże krok, ten nie 
jest przypadkowy. Możecie mnie towarzysze sprawdzić 
— 2 każdej strony — jestem komunista! — Beridze bar- 
dzo się denerwował „a Aleksy słuchając go denerwował 
się również. — Od pierwszego dnia wojny czułem się 
bardzo źle, a to właśnie dlatego że pozostawałem poza 
partią, a szczególnie kiedy usłyszałem jak jeden drań 
wypowiedział się, że w wypadku zwycięstwa Niemców 
o wiele wygodniej pozostać bezpartyjnym. Odtąd 
moja bezpartyjność była dla mnie stałym wyrzutem... 
Beridze zaczerpnął oddechu. 


— Niedawno tutaj odbyła się konferencja partyjna. 
Powiem otwarcie nie znajdowałem sobie miejsca aż do 
chwili jej zakończenia. Pytałem siebie: „jak to się sta- 
ło, że ty znalazłeś się poza nawiasem. Czy to jest do 
ciebie podobne?“ „Jeden człowiek, nawet powiem kto 
— Wasylczenko Tania zapytała: „Dlaczego wy Jerzy 
Dawidowiczu nie jesteście na konferencji?" i nie mia- 
łem odwagi przyznać się że jestem bezpartyjny. Wczo- 
raj w czasie wystąpienia towarzysza Stalina powiedzia- 
łem sobie: „Beridze, ty nie możesz być poza Partią ani 
jednej godziny, ani jedneso dnial.. Jerzy Dawidowicz 


mówił z żarem i jak to miał w zwyczaju szarpał pal- 
cami brodę lub dotykał różnych przedmiotów. Wszyscy 
jednogłośnie wypowiedzieli się za jego przyjęciem do 
partii. Greczkin uśmiechając się podniósł obydwie ręce. 

—Chwileczkę, dwa słowa, powiedział Załkind, gdyż 
wszyscy się poruszyli, uważając że posiedzenie jest za- 
kończone. Po oczach Michała Borysowicza i uśmiechu, 
po sposobie jego mowy Aleksy zrozumiał że partorg 
jest również zdenerwowany. — Obecnie towarzysze dla 
naszego kraju dla naszego narodu i dla naszej partii na- 
stały bardzo ciężkie czasy, niebezpieczeństwo jakiegoś- 


my jąszcze nie doznali... Taki czas sam sprawdza ludzi, po ' 


dobny jest do kwasu, który natychmiast określa co jest 
Jdrogocennym metalem, a co h m które się do niego 
przylepiło. Nasi najlepsi ludzie zdają sobie sprawę 
że los ich nie daje się oddzielić od boleszwickiej partii 
— garną się pod jej sztandary. Pragną podzielić z par- 
tią wszystkie doświadczenia walki. Na froncie żomie- 
rze idąc do boju składają podania: proszę uważać mnie 
za komunistę". I na towarzysza Beridzego spoglądam 
jak na żołnierza naszej armii przed którym, stoi trudne 
zadanie i że w imię zwycięstwa on chce przystąpić: do 
niej jako komunista. Z całej duszy pozdrawiam ciebie 
towarzyszu Beridze!... 

Obydwiema rękoma uścisnął rękę głównegb inżynie- 
ra, spojrzał mu w twarz i objął go. «Za nim podszedł 
Batmanow i również objął Beridzego, brzy czym szep- 
nął „Już dawno tak trzeba było mój drogi“, W ślad 
za pozostałymi zbliżył się Aleksy, Beridze spojrzał na 
niego i uśmiechnął się: jak zwykle na twarzy Kowszo- 
wa można było przeczytać to wszystko, co napełniało 
jego duszę. Aleksy cieszył się za przyjaciela, a jedno- 
cześnie był zażenowanv, Beridze przyciągnał go do sie- 
bie i ucałowali się 


a a eo A R 


* charakterystycznych 


Nr 50 


o] 


ii SF w 


b 


Str. 8 


W interesie klasy 


robotniczej 


w interesie mało — i średniorolnego chłopa 


Zadania organizacji partyjnych Stronnictwa Ludowego w akcji hodowlanej 


Wywiad z prezesem Zarządu Wojewódzkiego SL ob. Piotrem Szymankiem |sza — od WSPÓŁPRACY NA- 


— Natychmiast po uchwale 
Rady Ministrów o akcji pod- 
niesienia hodowli — oświad- 
cza ob. Szymanek nasze 
Stronnictwo przystąpiło do in 
tensywnej pracy w terenie. 
Zgodnie z uchwałą władz na- 
czelnych naszego Stronnictwa 
akcję prowadziliśmy i prowa- 
dzimy nadal wspólnie z PZPR 
i PSL. Odbyliśmy szereg tzw. 
zjazdów hodowlanych SL, w 
których brali udział członko- 
wie władz terenowych nasze- 
go Stromnictwa jak również 
SL-owcy, pracujący w admini 
stracji, samorządzie i w ZSCh. 
We wspólnie z PZPR przepro- 
wadzonej kampanii. propagan- 
dowej, na szeregu zebrań i 
wieców, doprowadzamy . do 
mas chłopskich treść uchwa- 
ły. Już teraz można stwier- 
dzić, że masy chłopskie, a prze 
de wszystkim chłopi małorol- 
ni i średniorolni przekonali 
się, że akcja hodowlana jest 
przede wszystkim w ich inte- 
resie, znacznie bowiem podno 
si dochodowość ich gospo- 
darstw, - 

— Wszystkie dane i wiado- 
mości, dochodzące z terenu, 
wskazują na to, że nasza ak- 
cja propagendowa i pierwsza 
praktyka akcji „H“ — skup 
żvwca za nośrednietwem snół 
dzielni ZSCb. przekonały chło 
pa o tym. że akja „H“ jest 
dla niego korzystna, 

— Oto na przykład kilka 
przeja- 
wów. Z powodu dużej rozpię- 
tości w cenach miedzy sztuka- 
mi lekkimi i ciężkimi zmniej- 
szyła się podaż sztuk niedotu= 
CZGNYCH. O czym to świadczy? 

Świadczy to o tym, że chłop 
wierząc w akcję hodowlaną, 
dla zwiekszenia swojego do- 
chodu zatrzymuje sztuki niedo 
tuczone na dotnczenie, Stwa- 
rza to coprawda w tej chwili 
Tswne trndności w zaopatrze- 
niu rynku miejskiego w mię- 
sa, stwarza to jednak jedno- 
cześnie dobre persnektywy na 
najbliższą przyszłość. 


— Albo drugi przejaw: od 
chwili spopularyzowania ak- 
cji hodowlanej, znacznie zwięk 
szył się wśród chłopów popyt 
na młode parki. Chłop kupuje 
teraz prosięta, płaci za nie bo 
daj wyższe ceny, bo CHCE 
HODOWAĆ, bo widzi, że ho- 
dowla stwarza dla niego nowe 
źródła dochodu. 

— Dalszym takim  przeja- 
wem jest fakt, że z terenów. 
nieobjętych dotychczas sku- 
pem przez Spółdzielnie Gmin 
ne, coraz częściej dochodzą gło 
sy, domagające sie uruchomie 
nia nowych punktów skupu. 


Chłop bowiem oswaja się z my 
ślą o sprzedaży swojego żywca 
spółdzielni i chce ten punkt 


skupu mieć blisko siebie, byli 


unikać dalekich przewozów. 

Przechodząc znów do roli or 
ganizacji i działaczy  partyj- 
nych w akcji hodowlanej, ob. 
Szymanek oświadeza: 

— Na naszych  działaczach 
powiatowych i gminnych spo- 
czywają obecnie poważne obo 
wiązki. Muszą oni wspólnie z 
PZPR-owcami dopiinowywać 
sprawnej pracy spółdzielni w 
dziedzinie skupu, Muszą czu- 
wać nad akcją kontraktacji i 
wydawania podczas kontrakta 
cji zaliczek i paszy treściwej. 
Muszą czuwać nad tym, by 
kontrakty zawierała jak naj- 
większa ilość mało- i średnio- 
rolnych chłopów. Muszą dalej 


wą 1 przeciwdziałać energicz- 
nie propagandzie wrogiej, usi- 
łującej przy pomocy kłamstw 
wymysłów poderwać zaufa- 
nie chłopa do akcji podjętej 
przez rząd. Muszą wreszcie 
współdziałać w uruchamianiu 
nowych punktów skupu w 
gminach, w których punktów 
dotychczas nie ma iw do- 
borze odpowiednich ludzi do 
aparatu skupu. 

— Nasi działacze w terenie 
muszą uświadomić sobie fakt, 
że wielkie gospodarcze i poli- 
tyczne znaczenie akcji hodo- 
wlanej wysuwa ją na czoło 
najbardziej aktualnych spraw 
naszego państwa, a więc I na- 
szego Stronnictwa. Od pracy 
wiec terenowych kół naszero 
Stronnictwa i organizacji 
PZPR, od pracy aktywu SL i 


prowadzić akcję propagando- aktywu PZPR, a co ważniej- 


Powiat łowicki przoduje 


w skupie i Fontraktowaniu trzody chlewnej 


-e .- 


Przejściowe niedomagania, 
wczoraj 
mianowicie tak co do skupu ży 


ktorych pisaliśmy 
wea, jak i kontraktowania trzo 
dy ehlewnej, nie występują w 
powiecie łowickim — co jest za 
sługą dobrze pracującego tam 
aparatu  administracyjnego i 
ipołdzielczego oraz należycie po 
jętego zrożitmienia 


resów przez chłopów, 


swych inte- 
szczegól. 
nie małorolnych. 

Chłopi w powiecie łowickim 
masowo przystępują do kontr..k 
towania trzody chlewnej 
do tego stopnia, że musiano na 
wet dostać dodatkową dal 
€kipę pracowników w celu szyb 
tworzyły 


szej obsługi — gdyż 
się duże kolejki do zawierania 
kontraktow. 

Ohłopi doceniają wielce atrak 
cyjną ecne żywca — która np. 
w roku ubiegłym wynosiła od 
180 — 200 zł za 1 kg żywej wa 
gi, przy cenie żyta -3500 —4000 
zł za 100 kg — podczas kie- 
dy kształtują 
się o wicle korzystniej dla pro- 


obecnie ceny ta 


ducentów tj. przy cenie żyta 
zł 2050 za 1 q — cena żywca 
do 280/zł za 1 kg. 

Powiat łowicki należy do 
tych, gdzie skup trzody 
chlewnej w porównaniu ze 


styczniem nie zmniejszył się, 


O|W T połowie stycznia zakupio-| ku 
ajnon tu 862 


świń, a w I palowie 
lutego 879 świń. 
obserwuje się na 
większe sztuki. 
Sukcesy powiatu łowickiego 
w rozwoju-akcji „A'* staną się 
niewątpliwie bodźe em dla wszy 
stkich in, powiatów, bodźcem 
da rozwoju współzawodnictwa. 
Wszystkie powiatowe organiza- 
cje partyjne PZPR, SL i PSL 


Co: ważniejsze | interesowane 
targowiskach |; przede wszystkim rolników ma 


SZEGO AKTYWU Z AKTY- 
WEM PZPR W AKCJI HO- 
DOWLANEJ ZALEŻY POWO 
DZENIE TĘJ AKCJI, 

— A POWODZENIE TEJ 
AKCJI — MÓWI NA ZARÓŃ 
CZENIE WOJEWODA OB. 
SZYMANEK — TO ZAOPA- 
TRZENIĘ MIASTĄ W MIĘSO 
I ZWIĘRSZĘNIE DOCHODO- 
WOŚCI GOSPÓDĄRKI WIEJ 
SKIEJ. — PÓWODZENIE TEJ 
AKCJI — TO POPRAWA BY 
TU ROBOTNIKA 1 POPRA- 
WA: BYTU  BIEDNEGO 1 
ŚREDNIEGO CHŁOPA. — PO 
WODZENIĘ TEJ ARCH 
BEDZIE JESZCZE JEDNYM 
SUKCESEM SOJUSZU RO- 
BOTNICZO CHŁOPSKIE- 
GO. 

A w powodzenie 
nie wątpimy. 

Wywiad przeprowadził: 

A. Perłowski 


tej akcji 


Chłopskiej. 
inhe za- 
no- 


Samopomocy 
amiune spółdzielnie i 
organizacjo, 


lo. i średniorolnych, jako - naj 
bardziej zainteresowanych w 
juj pomyślnym rozwoju.  Treś 


cią tego współzawodnietwa sta 
nie się zarówno sprawa rozwo. 


ja hodowli, jak i kontraktacji i 


wystąpią zapewne z odpowied: skupu, 


tig inicjatywą. Akcja ogarnąć 


Kto pierwszy staje w szran: 


winna wszystkie ogniwa Związ.|ki współzawodnictwa? 
| a 
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„ZWCJE PARTAA“ 


Nowe czasopismo Komitetu Centralnego PZPR 


W artykule wstępnym nu- 
meru pierwszego „Życie Par- 
tii“ czytamy, że będzie ono 
poświęcone zagadnieniom or- 


ganizacyjnym i _ zadaniem 
pisma będzie „okazanie po- 
mocy szerokiemu  aktywowi 


w jego codziennej pracy par- 
tyjnej*. 
pi» stwierdzić, że px 
pierwszy numer pisma speł 
nia tę zapowiedź: „Życie Partii“ 
rzeczywiście okażuje pomot sze 
rokiemiui aktywowi w jego pracy 
partyjnej. Pomoc «ta wyraża się 
przede wszystkim w tym, że 
pismo formułuje w sposób zwię 
zły najważniejsze z aktualnych 
zadań, stojących przed Partią, 
jako qałością, i formuluje rów- 
nież w sposób konkretny, ścisły 
i w". zkapuć sty Prajspa me zawieje 08.11 .prRCYZYMY FOl i gadania każ" o W otpmitach spedi l SE PODRYWA WB ZOE, rolę i zadania każ 


Nasi korespondenci łabryczni endans NAGO ADO pUła iGO 1 2%, ody Maier piszą: 


| W Dąbrowie nad Czarną staja s:ę coraz jaśniej | 


| Ale mie tyłko na wsi tej pra 


Dąbrowa nad Czarną w gmi- 
nie Radonia powiat opoczyń. 
skiego położona w małowiiezej 
okolicy tuż nad rzeką Czarią 
w pobliżu lasów spalskich ma 
przed sobą widoki dużego roz- 
woju. Zrozumieli to mècjscowi 
gospodarze i przystąpili do pra 
cy nad podniesieniem kultura] 
nym, i gospodarczym wsi Dąbro 
wy, która stanowi maleńką czą 
tke naszego kraju. Każdy sta. 
ra się dołożyć swą cegiełkę do 
budowy nowej wsi, każdy starn 
się czem może pómóc by kiedyś, 
kiedy zostaną wykonane. wszyst 
kie pomysły t plany móc po- 
wiedzieć: „Ja w tym dziele 
mam swój skromny udzia‘; 

Na terenie Dąbrowy istnieją 
dwie szkoły. Jedna podstawowa 
i jedna przysposobienia rolnicze 
go. W szkołach tych tetni ży 
cie, uczą się na kursach zorga- 
nizowanych analfabeci, spacjal- 
ne kursy istnieją dla funkejona 


riuszy miejscowego posterunku 
MO. W tejże szkole młodzież 
zrzeszona w V drużynie harce- 


rzy i w ZMP organizuje przed 


, śtewienia i wieczorki dla miesz 


kańców gromady, Obecnie koło 
srnatorskie które zawiązało się 
przy Szkoła Pezysposobienia 
Rolniczego przy: gotowuje wysta- 
wienie komedii i kilku jednonk 
tówek. Miejscowa organizacja 
PZPR również przystąpiła do 
szkolenia ideowego swych człon 
ków, 


cujesię nad podniesieniem oświa 
ty. Dążymy wszelkimi siłami 
do rozbudowy. I tak Ochotni. 
cza Ntiraż Pożarna własnymi ai 
łami z funduszów własnych gro 


mudy wynoszących przeszło 1 
milion złotych buduje nowocze 
sna remizę, która będzie goto- 


wa już niedługo. Przez wieś 
przebiegają choduiki wybudowa 
ne własnym wkłhdem i pome- 
waż nie są jeszcze położone pły 
ty sumbicją gromady jest w tym 
roku założyc na nich płyty ce- 
rientowe i obsadzić drzewkami, 
W porozumieniu z powiatem gro 
mada w tym roku zamierza wy 
Imikować 1 km drogi przecho. 
dzącej przez wieś, Został rów- 
nież zorganizowany Kanitet 
Ele ‘ktryfikaeji Wsi, którego za 
Ganiem jest wykonanie planu 
oświetlenia gromady. Poza tym 
zostało zorganizowane współza 


wodnictwo, Gromadzie naszej 
bardzo pomagają wójt gminy 
Radonia tow. Stanislaw Za- 


wadzki oraz Gminna Rada Na- 
rodów, gdyż wieś nasza na po. 
mog zasłużyła. 

To wszystko co źrob'liśmy do 
tej pory nie jest zhyt dużo, ale 
pragniemy się jednak rezulta- 
tami naszej pracy podzielić z 
iwnymi gromadami i zachęcić je 
do współpracy w zagospodaro- 
wywaniu swych zagród i gto- 


mad, Wzywamy wszystkie wsie, | robotników, 


budziły się z niczdrowego sna 
i stanęły do współzawodnictwa 
z nami 


Jednocześnie prosimy inne 
gromady, by podzieliły się z na 
ma swoimi osiąg nięciami. Jakie 
prace SĄ już zrobione na ich te 
renie i jakimi sposobini zostały 
wykonane, Wzywamy je ab; 
się dzieliły nabytymi doświad- 
czeniami w akcji hodowlanej, 
gospodarce polowej, w pracy 
społecznej oraz dobrymi radami 
na łamach „Głosu**, 


dej organizacji partyjnej w każ 
dej z aktualnych spraw. 
Artykuł w. „Życiu. Partii" for- 
muluje zadania organizacji par- 
tyjnych w akcji „H w taki spo 
sób, że każdy sekretarz organi- 
zacji wiejskiej po jego przeczy 
taniu dokładnie wie, co jego or- 
ganizacja ma robić na swoim te 
renie, , 
Oto ujęte w 5  punkłach 

najważniejsze zadania organiza: 
cji partyjnej w akcji „H“: 
|| Zmobilizować wszystkich 

członków partii na wsi i 
wspólnie z SL i PSL i przepro- 
wadzić wśród chłopów i gospo- 
dyń wiejskich szeroką kampa- 
nię, wyjaśniającą politykę hodo 
wlaną rządu, 

Pomóc spółdzielniom ZSCh 

w organizacji spędu i sku- 


pragną lub przystąpiły już do 
szjochetnej rywalizacji w budo 
wie nowej wsi. 

Sekretarz koła PZPR — F- 
Błaszczyk, Przewodniczący i wi 


ceprzewodniczący ZMP — Przy 


była B, Zalega M.; Sołtys gro 
mady — J. Zalega; Opiekun V 
drużyny harcerskiej i kièrow- 


wnik Gminnej Szkoły  Ptzyg 
Rolniczego "©. Różycki,  Prozes 
Ochotniczej Straży Pożarnej — 
Einkowski. 


Protest""emy przac w orześladowa nu 


naszych braci—robotników greckich . 


Dnia 18.2.1949 
zebranie załogi fabrycznej Za- 


kładów Wytwórczych Aparatów 
Telefonicznych z reforatem 0- 
mawiającym proces wytoczony 
przez nowy rząd grecki 10 przy 
wódcom greckie h marynarzy; 
Po referacie uchwalono następu 
jącą rezolucję: 


„My robotnicy z ZWAT w 
Łodzi protestu jemy przeciwko 
skazaniu na śmierć 10 maryna- 
rzy Związkowców greckich któ. 


rzy położyli olbrzymie 


r. 


o nicpodlegość narodu, Nie do- 
puścimy, ażeby naszych braci 
którzy walczą 0 


którą jeszcze „śpią'* ==. aby, o-|wolność skazywał xzad faszya 


PME PY WER | 


odbylo się| stowski 


zasługi|o trwały, spraw iedliwy 
w walce z faszyzmem, w walcej) 


wykonujący ślepo. roze 
kauzy imperialistów anuglo-amery 
kańskich. 

Uważamy, że nasze żądania, 
żędania Związków Zawodowych 
i klasy robotniczej powinny 
być podane do wiadomosci ONZ 
która powinna dać posłuch na 
szemu _protestowi przeciwko 
barbąrzyństwu faszystów grec: 
kich i ich amerykańskich protek 
torów. Niech się więc szerzej 
i głośniej rozlegnie głos klasy 
walki 


demo- 


Wierzymy, że apel nasz nie 
pozostanie bez echa i dlatego 
tę drogą przesyłamy pożdro- | X 
wienia tym  gromadom, które 
robotniczej, pod hasłem 
jatyczny pokój. 
Korespondent. fabryczny 
" Zakładów Wytwórczych 
Aparatów Telefonicznych 
Zaremba 
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Szydło w worku 


Oświadczenie Generalissimusa 
kiego Ministerstwa: Spraw 


atlantyckiego, deklaracja Sekretarza , 
Trygve Lie, zdemoskowały cał. 


cji Narodów Zjednoczonych 


kowicie plony anglosaskich podżegaczy wojennych. 


Stalina, oświadczenie radziec: 


Zagranicznych w sprawie paktu 


Generalnego Organiza- 


Opinia na- 


rodów cułego świala, w tej liczbie i narodu amerykańskiego, 
zwróciła się |rzeciieko paktowi atlantyckiemu, gdyż agresy* 
wny charakter tego paktu, jego rola jako instrumentu przy: 


gotowania nowej wojny została 


całkowicie ujawniona. 


Nie dziwnego (eż, że podżewicze wojenni nie mają dziś 


większego 


kłopotn jest znelezienie formuły, która miałaby 


ukryć włościwe cele tego paktu. Gazety amerykańskie i poli: 


tycy USA podają 
Jessup, były delegat USA w 
oparcie paktu atlantyckiego na 


wciąż nowe propozycje takich formułek. 


Radzie Bezpieczeństwa zaleca 
artykule 51 Karty Narodów 


Zjednoczonych, uznającej prawo do indywidualnej i kolek- 


tywnej samoobrony. 


Co więcej. 


zdaniem Jessupa, pakt powi- 


nien przewidywać zastosowanie się sygnatariuszy na wypadek 
konieczności do art, 8 Karty Narodów Zjednoczonych, to jest 
obrony przed agresją. Jessup radzi także powałać się jeszcze 


na artykuł 103-ci Karty — głoszący nadrzędność 


zobowiqzań 


wynikających z Karty Narodów Zjednoczonych nad wszelkimi 
innymi. Z kolei czołowy publicysta amerykański, Walter Lipp 
mann, proponuje na łamach „New York Herald Tribune“ wy- 


łączenie z paktu atlantyckiego 


wszelkich klauzul wojskowych 


i nadania mu charakteru „formalnego uznania wspólnoty in- 


teresów państw atlantyckich”, 
kiego traktatu, 


Natychmiast po podpisaniu ta- 
rząd USA powinien — zdaniem Lippmanna — 


zawrzeć szereg umów dwustronnych o pomocy wojskowej z sy- 


gnatarinszami paktu. 


W ten sposób — twierdzi Lippmann — 


ubito by tu dwa plaki za jednym strzałem: — sens wojskowy 


zostałby nie zmieniony, a pakt 


atlantycki można by przedsta- 


wić ONZ i masom jako porozumienie regionalne. 


Jak widzimy amerykańskim podżegaczom 
jeśli idzie o wysiłki osfukania opinii 


brak pomysłowości, 


wojennym nie 


świata i własnego narodu co do ich niecnej roboty. W szyst 


kie 


te wysiłki spełzną jednak na niczym, 


gdyż zbrodnicze 


plany podżegaczy nie dadzą się już ukryć za psłońą dymną: 


kłamliwych słów. Szydła w worku nie utaisz. 
też ukryć za sprytnymi formułkami 


czy anglosaskich. 


pu, pomagać w organizowaniu 
dostawy żywca na spędy, czu- 
wać, by chłopi otrzymywali peł- 
na cenę według obowiązującego 
cennika, 
3 Czuwać nad tym, by akcja 
kontraktacji objęła przede 
wszystkim chłopów mało i śred 
niorolnych, by oni też przede 
wszystkim otrzymywali zaliczki 


i pasze treściwe, 

4 Pomóc w organizacji zrze- 
szeń producentów trzody | > 

chlewnej i zrzeszeń producen- 

tów bydła  rogatego i czuwać 

nad odpowiednim wyborem kie 

rowników zrzeszeń  gromadz- 


kich: 

5 Czuwać nad sprawiedliwym 
stosowaniem norm przy 

dostawie żywca i nad rzetelnym 


Miody majster 
daje przyklad 


W Zakładach PZPB Nr 1 w 

Nowej Tkalni pracuje młody ze 
spół tkaczy, który dotychczas 
zawsze się wyróżniał we współ 
zuwodnietwie zespołowym zor- 
ganizowanym w naszej fabryce 
ód września 1947 r. a często na 
wet zdobywał zasłużone nagro 
dy, Zespół ten jako jeden z 
pierwszych wykonał w '1948 r. 
swój roczny plan mając przecię 
tne wyniki 126 prot. normy. w 
zespole tym pracują sami mto- 
dzi ludzie, których — majstrem 
jest 21 letni Maksymilian Ma. 
jer. 

I musimy tu podkreślić że do 
osiągnięcia i stałego osiągania 
najlepszych wyńików przyczyni 
łą się nietylko drobra organiza 
cja pracy zespołu i dobrze wy 
remonfowane przez nich krosna 
aie także niewątpliwy przykład 
młodego majstra 1 jego umieję 
tne podejście do współtowarzy- 
szy, Śmiało można powiedzieć, 
ża umie on zdobywać serca tka 
czy, umie uśmiechem i przychył 
nością zyskać sobie ich sympa 
tg i zaufanie, numic zachęcić 
własną pracę do współzawoditie 


twa. Pisząż o nim chcielibyś. 
my zwrócić uwagę innych sta- 
rych i młodych majstrów na je 


go któy pracy i postępown- 
pin ze swoim zespołem, gdyż 
ctwarcie możomy powiedzieć, 
bierzecie z niego przykład, 


Korcspondent 
Fabryczny: PZPB Nr 1 
J. Matusiak 


Nie dadzą się 
zbrodnicze plany podżego- 


przyznawaniem obniżek  podate 
kowych. 

W artykule pt. „Przed Konfe- 
rencjąmi Powiatowymi” w. Spo- 
sób jasny i konkretny wymienio 
ñe są zadania, stojące przed kon 


fereqcjami, sprawy, które — w 
zależności od warunków lokal- 
nych terenu — winoy na nich 


być poruszane. Dopełnieniem zaś 
tego artykulu jest artykuł pt. 
„O czym powinien wiedzieć dele 
gat na  konierencję partyjna“, 

z którego dowiadujemy się, jak 
należy przygotowywać konferen 
cję. 

W numerze znajdujemy 2 mą 
teriały, dolyczące struktury na- 
szych podstawowych organizacji 
partyjnych. Są to: artykuł w ru 
bryce „Omawiamy Statut i U- 
chwała Biura Organizacyjnego 
KC PZPR o strukturze podsta- 
wowych organizacji partyjnych 
w zakładach produkcyjnych. 

Artykul pł. „Uczmy się na 
doświadczeniu Gzynu Kongreso- 
wego“ anaffzuje pracę jednej z 
naszych łódzkich organizacji par 
tyjnych, mianowicie organizacji 
przy PZPB Nr 3, w okresie Czy 
nu Kongresowego. Również na 
stępny artykuł interesujące 
„Uwagi o metodach pracy par- 
tyjnej* zilustrowane są przykła 
dami z pracy łódzkich organiza 
cji partyjnych (PZPB Nr |, lir- 
3, Nr 5). Artykuł wysuwa postu 
laty pracy. planowej, pracy Ko- 
lektywnej, stałej kontroli wyko- 
nania uchwał i aktywności szere 
gowych członków partii, jako 
warunku powodzenia kazdej ak 
cji party jnej, Artykuł rozwija 
te temały i na konkretnych przy 
kładach pokazuje, jak te postu- 
laty realizować. 

Pismo posiada interestijące ru 


bryki, jak Sprawy do dyskusji, 
Pytania i odpowiedzi, Poradnik 
agitatora i propagandzisty, 


Książki, które pomogą w pracy, 
Z doświadczeń bratnich partii 
(nadzwyczaj interesujące opowia 
danie o „Łudziach, którzy przes 
stali się uczyć"), Kronika życia 
partyjnego i Uchwały Komitetu 
Centralnego PZPR. Y 
Każdy poszczególny maferał 
numeru nowego pisma i pismo, 
jako całość, jest rzeczywiście 
niezbędną pomocą w. pracy każ 
dego aktywisty partyjnego, nie- 
zależnie od terenu, w jakim pra 
cuje Dlatego też dokładne prze 
studiowanie pisma i posługiwa” 
nie się jego wskazówkami w 
znacznym stopniu przyczyni się 
do podniesienia poziomu organi 
zacyjnero naszej pracy partyj» 
nek >, 


p" 


Wa termat emia 


Województwo łódzkie gotowe do akcji siewnej 


- Zwiększymy powierzchnię upraw zielonych 


W nowej Polsce coraż to 
inne dziedziny życia obej- 
mowane są planowaniem, Od 
nosi się to również i do rol- 
nictwa, które w obecnym 
stańie rzeczy najtrudniej 
daje się ująć. Tym niemniej 
władze państwowe przez od- 
powiednią politykę mogą 
wpływać na kierunek upra 
wy i dlatego taki plan zo- 
stał opracowany. Charaktery 
zuje się on głównie tym, że 
zwiększona zostanie po- 
wierzchnia upraw zielonych 
co umożliwi zwiększenie ko 
dowli. 

Tak plan akcji „H“, jak i 
plan akcji siewnej zostały 
opracowane w ten sposób, 
by podnieść gospodarkę 
chłopów mało i średniorol- 
nych i zapewnić im Stale 
wzrastający dobrobyt. 

Poniżej podajemy czytel- 
nikom w ogólnych zarysach 
plan akcji siewów wiesen- 
nych, 

Plan wiosennej akcji sie- 
wnej dla województwa łódz- 
kiego przewiduje zaopatrze 
nie rolnictwa we wszelkie 
potrzebne nasiona zbóż ja- 
ryah, ńasiona warzyw, sa- 
dzeniaki ziemniaków, nasio 
na roślin pastewnych i prze 
mysłowych. 

Realizacja" planu będzie 
kontrolowana i koordyno- 
wana przez państwową ad- 
ministrację rolną, która o- 
trzymała szczegółowe in- 
strukcje odnośnie wykona- 
nia planu na terenie posz- 
czególnych powiatów, gmin 
i gromad. Wielką i decydu 
jącą rolę przy wykonywa= 
niu ' planu akcji siewnej 
spełnia spółdzielczość rolni- 
cza, gminna i powiatowa za 
pośrednictwem, której do- 
starczane będą rolnikom 
prawie wszystkie potrzebne 
nawozy, nasiona, narzędzia 
i inne środki, niezbędne dla 
sprawnego i raćjonalnego 
wykonania siewów wiosśn= 
nych. — Dla każdego po- 
wiatu i gminy zaplanowa- 
ny został obszar zasiewów 
poszczególnych ziemiopło- 
dów i określóna została 


spł, 
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ilość potrzebnych nasion o- 
raz nawozów sztucznych, 
które częściowo już zostały 
rozprowadzone wśród rolni 
ków, częściowo zaś są w tra 
kcie dostawy do Spółdziel- 
ni. Szczególna uwaga 
zwróconą została na dostar- 
czenie rolnikom nasion roś- 
lin pastewnych, a to lubi- 
nu pastewnego, peluszki, ko 
niczyny czerwonej i białej, 
lucerny, bobiku, słoneczni- 


ka, seradeli, wyki. Dla po- 


prawienia stanu łąk i past- 
wisk, dla podniesienia ich 
wydajności, — obok prac 
wodno = melioracyjnych 
przewidziane zostało zagos- 
podarowanie przez podsie- 
wy i nawożenie przeszło 
3.000 ha tych użytków. 
Kontraktowanie upraw 
roślin przemysłowych bę- 
dzie się odbywać głównie 
za pośrednictwem Spółdziel 
ni, częściowo zaś przez zâ- 
kłady przemysłowe. Akoją 
kontraktowania objęte zo- 
stały w sezonie wiosennym 
następujące ziemiopłody: 
rzepak jary, ziemniaki, len, 
groch „Victoria, fasola, jęcz 
mień browarny, buraki cu- 
krowe, cykoria, mak, kono- 
pie. Rolnik, który zawiera 
umowę na uprawy tych roś- 
lin — otrzymuje zaliczkę w 
gotówce w różnej wysokości 
zależnie od  ziemiopłodu, 
oraz ma pierwszeństwo przy 
nabywaniu nawozów sztucz 
nych. Nasiona dostarczane 
są przez instytucje kontrak 
tujące. Końcowe rozliczenie 
z rolnikiem nastąpi zasadni 
czo po dostarczeniu ziemio- 
płodu. Akcja kontraktowa- 
nia w myśl planu ma być 


600 milionów złotych 


na wiosenną orkę i zasiewy 


zakończońa do 31 marca 
1949 r. Kontraktowanie bę- 
dzie przeprowadzane zgod- 
nie z wytycznymi w zakre- 
sie rejonizacji upraw roś- 
lin przemysłowych, przy u- 
względnieniu właściwości 
glebowych i możliwości da- 
nego rejonu. 

Bloki nasienne ze zboża- 
mi jarymi, owsem, jęczmie- 
niem, pszenicą jarą, rozsze- 
rzone zostaną, względnie 
założone we wszystkich po- 
'wiatach, przede wszystkim 
w gospodarstwach mało i 
średniorolnych. Bloki z ow 
sem założone będą na obsza 
rze 700 ha, z jęczmieniem 
na obszarze 200 ha, i psze- 
nicy jarej 200 ha. Produk- 
cja bloków nasiennych uzu- 
pełni dostawy nasion z ma- 
jątków państwowych i prze 
znaczona jest na rejon, w 
którym blok nasienny zo- 
stał założony. 

Kandydaci do bloków ria- 
siennych dobierani są przez 
Samopomoc Chłopską w po 
rozumieniu z państw. admi- 
nistracją rolną i spółdziel- 
nią, która dostarcza nasion 
oryginalnych, nawozów sztu 
cznych, oraz zawiera umo- 
wę plantacyjną z członkiem 
bloku nasiennego. 

Kontraktowanie buraków 
cukrowych w roku bieżą- 
cym obejmie obszar 8.416 
ha, znaczną część umów na 
uprawę buraków ostala za 
warta w 40-tu procentach. 
Tegoroczna kampania kon- 
traktowania roślin przemy- 
słowych:: Inu, ziemniaków 
przemysłowych, rzepaku ja 
rego, warzyw, obejmie po- 
szczególne rejony w powia- 


Zgodnie z planem kredy |mogą małe i średnie gospo- 
towym na I kwartał br. |darstwa rolne oraz spółdziel 


Państwowy Bank Rolny u- 


nie parcelacyjno-osadnicze i 


ruchamia na sfinansowanie |grupy parcelacyjne. 


wiosennej orki i zasiewów 


w całym kraju 600 miln. zł |wiosennej 


Kredyty na sfinansowanie 
orki i zasiewów 


kredytów krótkotermino- udzielane będą wyłącznie za 
wych. Z kredytów korzystać |pośrednictwem Komunal- 
. 
n Otwieramy 
W N ` 


NN 


dyskusję . 


Chtopi wypowiadają się na tematuprawy tubinu słodkiego 


Przeczytałem 2 artykuły 


w naszym „Głosie Chłop- 
skim“ o uprawie łubinu 
„słodkiego. W artykułach 


tych podanych jest dużo za- 
let odnośnie omawianej ro- 
śliny, ale też i łubin słod- 
ki ma cechy ujemne. W pra 
ktyce według mnie to spra 
wa łubinu wygląda tak. 


Łubin pastewny upra- 
wiam w moim  gospodar- 
stwie przeszło 10 lat i gdy- 
by nie ta roślina, nie umiał 
bym u siebie -gospodaro- 
wać. Gospodaruję bowiem 
na ziemi piaszczystej, gdzie 
nawet nie mogę siać owsa, 
0 koniczynie nie można zu- 
pełnie myśleć, a seradela 
podczas suchych okresów 
a całkowicie. Jedy- 
ny Tatunek mam tylko w 
łubinie słodkim =- pastew- 
nym. Tym łubinem żywię 
krowy, owcę, świnie gesi. 
Młody łubin jest bardzo chę 
tnie zjadany też przez kury 
| Aby sobie zapewnić dosta 
tek paszy dla bydła, od 
wczesnej wiosny sieję wy- 
kẹ piaskową z żytem na do 
brze wynawożonej roli, tak, 


że gdy jest sprzyjająca wia- 
sna to mam już zielonkę o- 
koło 10 maja. Spasam ją 
dotąd, dokąd słoma żylnia 
nie stwardnieje. Resztę 29- 
stawiam na ziarno lub. ko- 
szę na siano. Na tym miej- 
scu sieję łubin słodki któ- 
rym mogę już zacząfć paść 
inwentarz około 15 lipca. 

Na wiosnę także sieję łu- 
binową mieszankę, a mia- 
nowicie: 25 kg łubinu, 5 kg 
seradeli, 5 kg owsa i tyleż 
jęczmienia. Taką mieszankę 
wysiewam w odstępach ty- 
godniowych, naturalnie po 
to, aby mieć ciągle młódą, 
świeżą paszę. Natomiast łu- 
bin przeznaczony na ziar- 
no wysiewam w mieszance 
z peluszką przez co zapobie 
ga się wyradzaniu tegoż. 
Wszelkie poplony zaś zasie- 
wam łubinem słodkim i w 
porze jesiennej mam znów 
pod dostatkiem zielonej pa- 
szy. Łubin słodki w ten spo. 
sób uprawiany daje tak du- 
ży zbiór paszy, że żadna in- 
na roślina nie może się z 
nim porównać. Jest to dos- 
konały pokarm przy żywie- 
niu krów mlecznych. 


| 


A teraz jego wady: Do 
jego wad można zaliczyć to, 
iż nie nadaje się na susze- 
nie, -czyli nie można z nie- 
go otrzymać siana. Trudny 
jest także do koszenia, bo 
przy lada uchybieniu okre- 
su „dojrzałości strąki popę- 
kają na słońcu czyli nastą- 
pi tak zwane wystrzelanie 

W pewnych okolicach wi 
działem uprawiany łubin 
biały słodki, nie pękający 
na słońcu. U nas tego łubi- 
nus się nie stosuje. Dlatego 
nasze ośrodki Samopomocy 
Chłopskiej i majątki pań- 
stwowe powinny się zająć 
uprawą łubinu białego, dzie 
ki czemu można byłoby go 
rozpowszechnić pomiędzy 
rolnikami. Spółdzielnie „Sa 
mopomocy Chłopskiej" po- 
winny postarać" się także © 
źródła, skąd 
by otrzymać ziarno tej ro- 
śliny w dostatecznej ilości. 
Stosując łubiny słodkie, a 
szczególnie łubin biały bę- 
dziemy mogli przyczynić 
się do rozwoju hodowli. 


Tomasz Witkowski | większenie ilości pas” `- oraż 
Rolnik - praktyk |zwiększenie obszaru _ .oków 
z Aleksandrówka pow. Łódź |nasiennych. 


A 


rolnicy megli | 


czych, założenie nowych sa- 


Organizacja kontroli użytkowości bydła 


W związku z opracowa-|nych. W pozostałych woje- 
niem przez min. Rolnictwa |wództwach ilość Kół Kon- 
i Reform Rolnych dokład- |troli Użytkowości Bydła bę 
nego planu racjonalizacji ho |dzte zmniejszona, natomiast 
dowli bydła, wysuwa  się|rozbudowana będzie sieć po 
zagadnienie zorganizowania |radni żywieniowych. 
na terenach przeznaczonych | Akcją konroli użytkowo- 
dla hodowli, ścisłej kontro-|ścj bydła kierować będą asy 
li użytkowości bydła w ce-|stenci kontroli użytkowości 
lu wyeliminowania z hodow |Do obowiązków asystenta bę 
li rasowej sztuk chorych, |dzie należało prowadzenie 
ułomnych i nieopłacalnych. | próbnych udojów, badanie 

Kontrola użytkowości pro|wydajności mleka i zawar- 
wadzona będzie na terenach |tości tłuszczu, normowanie 
czysto hodowlanych ze spe-|paszy dla bydła, przestrze- 
cjalnym uwzględnieniem ho|ganie warunków higieny w 
dowli zarodowej w mająt-|oborach, prowadzenie ksiąg 
kach państwowych i hodow |hodowlanych itp. prace, O- 
li bydła rasy czerwonej — |bejmujące całokształt zagad 
polskiej, prowadzonej przez |nień racjonalnej hodowli. 
mało i średniorolnych gospo| Dla ułatwienia pracy asy 
darzy, Kontrola użytkowo- |stentów, oraz dla unifikacji 
ści bydła obejmie również |metod pracy, Min. Rolnie- 
tych wszystkich, którzyjtwa i Reform Rolnych opra 
przestrzegają zasad racjonal |cuje specjalny podręcznik, 
nej hodowli. Ogółem w ro- |zawierający całość najwąż- 
ku bieżącym projektuje śię |niejszych instrukcji i wia- 
objąć kontrolą użytkowości |domości o hodowli bycła 1 
około 10 tysięcy krów chłop trzody chlewnej. 
skich. Ażeby zainteresować pra- 
cą Kół Kontrpli Użytkowo* 
ści szerokie rzesze chłopów 
mało i średniorolnych i udo 
wodnić znaczenie tej pracy 
dla całokształt prac nad 
podniesieniem produkcji 
zwierzęcej, zostanie zorga- 
nizowane współzawodnictwa 
pracy pomiędzy poszczegól- 
nymi województwami w za= 


tąch, gdzie dotychczas u- 
prawa owych roślin by- 
ła mało rozpowszechnio- 
na. Do powiatów tych nale- 
ży Końskie, Opoczno, Rawa 
Mazowiecka, Łask, Skier- 
niewice, Brzeziny. 

Projekt wykonania pomo 
cy sąsiedzkiej w czasie ak- 
cji siewnej został ułożony 
dla każdej gminy i groma- 
dy, określono ilość potrzebu 
jących pomocy, rodzaj po- 
trzebnej pomocy oraz okreś 
loną liczbę i możliwości obo 
wiązanych do świadczeń w 
tym zakresie. 

Stoimy u progu akcji sie- 
wnej. Jej plan został opra- 
cowany do najdrobniejszych 
szczegółów, ale wykonanie 
zależy przede wszystkim od 
chłopa, — od gospodarza 
mało i średniorolnego. I dla 
tego zadaniem organizacji 
partyjngh, kół ZSCh, i 
ZMP, oraz całego aktywu 
wiejskiego, jest dopilnowa= 
nie, by w okresie siewu 
wszelkie zaplanowane pra- 
ce zostały wykonane, tego 
domaga się nasz Rząd, tego 
oczekują od wsi masy ludo- 
we całego kraju. 


Cała akcja kontroli użyt- 
kowości bydła skupiać się 
będzie w Kołach Kontroli 
Użytkowości, których liczba 
w roku bieżącym osiągnie 
cyfrę 225. W woj. białostoc 
kim i krakowskim pozosta- 
nie ta sama ilość kół, co w 
roku 1948, zwiększeniu na- 
tomiast ulegnie ilość kół w 


z) województwie lubelskim; |kresie zwiększenia średniej 
x = olsztyńskim, szczecińskim i|wydajności mleka i zawar- 
Wilkowice wrocławskim, ze względu|tości tłuszczu, wg. norm u=- 


na konieczność obsłużenia 
państwowych obór hodowla 


stalonych przez min. Rolnie 
twa i Reform Rolnych: 


otrzymają świetlicę 

W Wilkowicach przystą- 
piono w ubiegłym roku do 
budowy świetlicy. Wybudo- 
wane w części fundamenty | 
dokończone będą na wins- 
nę, poczym na fundamen- 
tach tych stanie olbrzymi 
barak. W baraku tym obok 
świetlicy powstanie spół“ 
dzielnia. 


Dawki pasz w żywieniu bekoniaków 


Dla uniknięcia błędów w tu.|uormować paszę, 
czu bekonowym najlepiej, co] Oto kilka przykładów dawek: 
pewien okres ważyć warchlakij I, Dawki z uwzględnieniem 


iw stosunku do żywej wagi|mleka chudego. 

przy żywej śrut Otręby Mleko Ziemniaki Kredy 
wadzą jęczmien, pszenne chude parowane w gramach 
do — 20 kg. 0,4 kg. — kg. 3 lit. 05 kg. 10 gram. 
21 — 30 kg. 0,4 kg. 0,2 kg. 4 lit 1,2 kg. 10 gram. 
nych Kas Oszczędnościo-| 81 — 40 kg. 0,4 kg, 0,3 kg. 4 lit. 15 kg. 10 gram, 
wo - Pożyczkowych. Roz- | 3 Z z 5 ye: ky ke z oh = kg. 5 gram, 
; 7 nas — g. 0,8 kg. 05 kg. 46lt 2,5 kg. gram, 
ak zd PÓKI 61 — 70 kg. 1,0 kg. 0,6 kg. 4 lit 80kg. 15 gram. 
JR p golnym 71 — 80 kg. 10 Kg. 0,6 kg. 4 lit 35kg. 15 gram, 


wództwom, dokonają specjał 
ne komisje, w skład których 
wejdą przedstawiciele Dzia- 
łów Rolnictwa Urzędów 


Na 4 —6 tygodni przed sprzejmą ilość śrutu jęczmiennego, 


A 2 zh żytniego lub owsisnego. 
dsżą bókoniaką w miejsce otręb 3. Dawki z niączką mięsnó = 


Wojewódzkich, Zw. Sam. peżennych należy dawać tę sa kostną, 
sh F j € 

AEE? REOT TATEN Przy żywej Śrut Maczka’ Ziemniaki Krede 
kai Chłopska” 1 ja RIRA] wadze jeczmienny mięsno-kostna parowan6 w gramach 
wiciele Państwowego Ban- do— 80%g. 1 kę. OSEE: 05 kg. „pI rc 
ku Rolnego. ` 21 — 30 kg 1 kg. 0,15 kg 16kg; 10 gram 

Podani Inikó bis 31 — 40 kg. 1,25 kg, (0,2 kg. 2 kg. 10 gram. 
A ania ro w, ubiega| 41 — 50 kg, 1,25 kg. 022kg. 8 kg. 10 gram. 
jących się o pożyczkę, opi-| 51 — 60 kg. 1,5 kg 0,25 kg: 3 kg. 10 gram. 
niowane będą przez Gminne | 61 — 70 kg. 1,75 kg. 0,25 kg. 3 kg. 15 gram. 
Zarządy ZSCh. 11—80kg. 2 kg. 0,80 kz 3 kg, 15 gram. 


Na zabezpieczenie udzie- 
lonych w ramach wiosennej 
akcji siewnej kredytów, in- 
stytucje pośredniczące w roz 
dziale kredytów, pobierać bę 
dą od rolników indywidn- 
alne skrypty dłużne z jed- 


Pół dawki mięsno -= kostnej|dać chudego mleka, Mleko win 
można zastąpić mączką rybną. |no być zadawane albo słodkie 


W ostatnich 4 — 6 tygodniach A krazy zy kwaśne, nigdy 
tuczu mączki rybiej nie zńlpca| 3, Dawka z uwzględnieniem 
się dawać wzamian można do-|zielonek. 


nym podpisem członka ro-| Przy żywej | _ śrutu Ziel luo Mleka Kredy 
dziny biorącego pożyczkę, wadze  — jęczmiennego lub koniczyny chudego w gramach 
a więc żony, syna lub cór-| do — 20 kg. 0,5 kg. 2 kg 251 10 gram. 
balbo z podpisa piej 1-926 pote asue RIE W pm 
Be P wpowiedkiatnej|gjlgaz LOak SO dzi S gram. 
$ fe — < kg. o kę. 35 kg. 4 kg, 10 grana, 
gi — 70 kg. 5 kg. 4 kg 4 lik 15 m, 
PZGS wRadomsku) 71 — 0 kg. 2,2kg  — kg 4 lt 15  garm. 


planuje... 


Planowanie w PZGS-sie 
w Radomsku obejmuje wie- 
le bardzo ważnych dziedzin. 
rzewidziano w roku bieżą- 
cym dokompletowanie ma- 
szyn dla ośmiu ośrodków ma 


Śrut jęczmienny można częś. się do powyższych przykładów 
ciówo zastąpić Śrutem żytnim,ji ządawając paszą regularnie 
lub też śrutem owsianym i otrę przyrosty dzienne wynosić po 
bami, dając za jeden kilogram |winny 600 — 700 gramów, 
śrutu jęczmiennego półtorą kg.| Do tuczu” bekonowego najle 
śrutu owsianego. lub otrąb J? |piej nadają się świnia rasy Wiel 
EARTH, pezennych, lub ży. kiej Biełej i; Ostrouchówej: 

ch, 


rod! a RE $ X 
se żę liwe założenie stacji] Połowę chudego mleka może Daarn OSE POEA 3 JĄ 
zaródowych buhai, ogierów |ny zastąpić śrutem grochowym pewnia stałe i pewne dochod 
i trzody chlewnej, rozbudo-llub śrutem słodkiego łubinu. Za 4 


wobec korzystnych warunków 
kontraktowania, Wprawdzie wy 
maga on ôd hodowcy dużych w” 
siłków w kieruńku prawidłowe: 
go prowadzenia tuczu, lecz zape 
Przed zadaniem paszy beko-|Wniony dochód nagrodzi jego 
niaki powinny być napojone|trudy. 
czyste odstała woda. Btosująci Mag, Inż. Jerzy Krautforst, 


wę sieci mleczarń spółdziel-|1 kg, ziemnisków parowanych 
nóżemy dać 2,5 kg, buraków 
pastewnych, lub brukwi, ale wte 


dów handlowych w gospo- 
dy przyrosty są słabsze, 


darstwach chłopskich, po- 
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IBAJKOPISARZ KRYŁOW (1769-1949) 


W lutym bieżącego roku mi- | gowszechinej, tak jak bajki E-| 
ija  słoosiemdziesiąta  rocznica!zopa czy Lafontaina. 

turodzin wielkiego bajkooisarza| Kryłow pierwszy spośród pi- 
| cosy kiego Iwana  Kryłowa, sarzy rosyjskich osiągnął świa- 
iKto z nas nie zna bajek Kry-|tową sławę, bajki jego były 
głowa? Kto z lat dziecinnych tłumaczone na pięćdziesiąt trzy 
nie przypomina sobie w orygi- jezyki i znane są i czytane na 
nale czy w przekładzie o mał- | wszystkich kontynentach, W Ra 
pie 1 okularach, o  łabędziu,/sji bajki Kryłowa stały się ed 
szczipaku . i raku, o łgarzu? dawna własnością całego ludu 
jUtwory te weszły do literatury — wiele powiedzeń z tych ba- 


Liście i korzenie 
W prześliczny letni dzień, 
Rzucając po dolinie cień, 


i : NE, TAE 
4 ą ETERA Iz: 4 i dr się z zefirem rozi p o 
Pocta io poważnej mierze przyczynić się może dą, upon- | X? paaie ca wi esta” 
z pki $ gazety, W Warszawie w związku | Zefirom tak o sobie powiadały: 
z tym odbył się specjalny zjazd dyrektorów Oddziałów | „Nie myż jesteśmy dziś ozdobą tej doliny? 
Mimisterstwa Poczt i Telegrafów. „Nie przez nas drzewo-li w kędziorach stoi całe, 
Na zdjęciu od lewej: tow. Herbst, przedstawiciel R. 8. W. „Tak rozłożyste i wspaniałe? f 
De, a. Seann, fois Sttamowehi oonel | ita pramis wę mt wiata DAEA AAEE 
; \ A powy ki ý ża 
O. P. Z, P. R. 4 włoemin. Lipiński, „Nie myż dajemy dla pasterzy 
fI dla podróżnych tu przytułek i cień świeży? 
i „Nie myż zielenią swoich wianków P 
f Wabimy tańczyć tu pasterki i kochanków? ’ 
; „Nie u nas że od nocy do eli 3 + 
„Słowi śpiewy, iotania? 1 É z 
„A delg hesa Aa pwn jek weszło w przysłowia. Zdą- Średnio z rosyjskiej ludowej 
„Opuścić nigdy nie zechcecie!“ nia i sentencje moralne Kryło|bajki zwierzęcej, przedstawiają 
4 Bóg zapłać złożyć nam wypada za wasz las!“ wa, obróciwszy się w mowę] jednocześnie cały układ stosun 
f Spod ziemi głuchy wtem do liści woła głos potoczną, wyrażają dorobek mo|ków w carskiej pańszczyźnia- 
| „Kto śmie tak dumnie mówić z nami, ralny ludu rosyjskiego. nej Rosji, stanowią ostrą na te 
„Wy kim jesteście sami? Kryłow urodził się 13 lutego| stosunki satyrę. „Ueisk mas 
J,„By pychą wznosić się i z nami mierzyć chciały? 1 roku w Moskwie. Ojciec | chłopskich wyzyskiwanych przez 
Na drzewie Hście zaszumiały. jego umarł ww nędzy, tak że| szlachtę przedstawił Kryłow w. 
„Jesteśmy temi przyszły bajkopisarz już. w|licznych bajkach — liście, któ- 
„Co tu ukryci w głębi ziemi, dziesiątym roku „życia ztmuszo-|-e szemrzą na żywiące je korze 
„Karmimy was, czy nas nie znacie? ny był do zarabiania jako pi-|nie, orzeł, ków. nie zważa nay 
Korzenie drzewa my, na którym rozkwitacie. sarczyk w sądzie. Liłeratrą za-|rady kreta i dlatego ginie — 
„Wzrastajciek w boży czas! czął się Kryłow zajmować bar|to pasożytujące na lhdzie szlach 
Í Lecz pamiętojcie, że to od was różni nas, dzo wcześnie. W 1789 roku sta|ta. Nie była bodaj znaczniej- 
Ë „iż z wiosną Świeży liść na nowo sie rozwinie, nął ma czele pisma „Boczta|szego wydarzenia, na które 
l „A gdy w korzeniach życie zginie, duchów“, gdzie w satyrycznych|Kryłow nie zareagował bajką. 
„Nie będzie drzewa, ani was!” listach wyśmiewał pasożytującą | Współcześni w „wilku w psiar- 


Przełożył STEFAN BARYCZKA |"? oe ken masach |rni* wyraźnie widzieli _Napoie- 
w szlachtę, a w. trzy lała później|ona, któty napadł na Rosję. a 
w redagowanym również przez|w „starym lowczym* — Kutu 
Kryłowa piśmie „Widz druko-|zowa. Nie brak w bajkach Kry 
wane są jego pierwsze utwory|łowa satyr na cara Aleksandra 
satyryczne „skierowane przeciw|i na carskich ministrów, na dy 
monarchii i policyjnej bitiro-| gniłarzy, na carską cenzurę. 
kracji rządów carskich. Dziś te bajki-satyry zatraciły 
W pierwszym okresie swej|swój aktualny sens polityczny, 
twórczości Kryłow entuzjazmu: |nie zatraciły jednak swego ol- 
je się teatrem,” pisze kilka ko-|brzymiego znaczenia ogónego 
pad: których jednak żadna| — ludzkiego i artystycznego. 
nie Woczekała się wystawienia. "Kryłow umarł w 1844 roku. 
Dopiero bajki przyniosły Kry-|po tego. czasu napisał on bli- 
łowowi zasłużoną sławę. Twór:|sko dwieście bajek. Wyjątkowe 
czość swoją w zakresie bajko* | znaczenie tych bajek w litera- 
pisarstwa rozpoczął Kryłow W | turze fosyjskiej i światowej 
1805 roku. Demokratyzm Kryło- |catkowicie potwierdźa słowa li> 


Zarzad Główny Pracowników Drogowych przekazał swym 
oddziołom wojewódzkim 101 bibhotek — 200 tomowych. 


5 


Małpa i okulary ae jeżo bajek, „jek 1 w. Sena owo, dantoktecji RO 
Gdy pewną małpę wiek podeszły tłoczy, zyku. Kryłow sięgnął do źró- wiedzianę 0 Kryłowie: 
Bardzo zapadła na Oczy. ; „|del ludowych, bajki swoje, pisa! Cześć kde. | chwala. naż 
- Wtem ktoś jej powiedział z boku, językiem potocznym, najpros-|„-ę; literatury, ma. on prawo 
SA LS ar ; ER ASS Że człowiek słabego wzroku tszym, dla każdego zrozumia: || wagzieć: „znam Rosj $ Ro- 
stu ZE: E — Okulary w pomoc bierze. łym.-W bajkach Kryłow poru- ka mole zna” r 
W Łodzi otwarty został Klub Międzynarodowej Prasy | — Co okulary? — odpowie. kde dice FATA W, jego nałchnieniu wyraziło 
=] ż a > s «= e | » A SSS 
i Ksiąśbi. W cp wej sł Sk 5 prenumerować pisma p Em deorap cyl Aele społeczeństwo. Jego niedźwie- |sie natchnienie całego narodu, 
książki z oałego świata, Gi tok £ ARME dzie, wilk, lwy i lisy, zachowu|w jego życiu wyraziło się ży- 
Ta się nowa trudność wszczyna, jąc charakterystyczne cechy |Cie milionów. 7 
Jak ich użyć — próina praca! > zwierzęce, wywodząc się bezpo: MERA 
Tego małpy nie odgadną! u 
Wącha je, liże, przewraca, 1 3 : 
Wreszcie kładzie przed oczyma: Chłopi 1 rzeka 
eg a m x Pęd aj zy OSA nie mogąc ścierpieć dłuższych szkód, 
' . Które im rzeczki, strugi i strumienie i 
Na it Tr gy aiai i e Wciąż wyrządzały nadmiarem swych wód —. 
$ Poszli do Rzeki prosić najuniżeniej. 4 
eeta je na CE EŃ Koris Do której te ruczaje i strugi wpadały, 
aw na Spdącjęee Jeoz ci Ż? n zania e. A był to skarg tych rząd niemały: 
— Chciano zażartować ps e, Gdzie o©ziminy zryte, 
. Rzecze, zgrzytając zębami: Gdzie młyny zburzone i zmyte; 
— Moi szanowni przodkowie, Bydła się potopiło, że nie zliczyć wcale! 
5 a az EU ATAD M z A > pyte ołako, snopes i vaat 
ymy: rz le. oją nad nią wie grody, 
To rzekłszy w gniewie zapale, A nie słychać, by jakie czyniła im szkody; 
: dasz nę wę pow m3 Wiec pewnikiem ich ona za to nie pochwali. 
na zer oczach w ; dc przestaje. Tak chłopi „między sobą rozmawiali. 
ówn il areago oa kach aj Lecz jęk gdy YRA jeli tr do rzeki 
2 r spoj i, ; W. 
Wszelkim nowościom 1 postępom łaje, a 00a a swej Tall 
Bo ich ocenić i użyć nie umie. Połowę ich dobytku w świat niesie daleki. . 
w domt, położdnym w Żelazowej Wok koło War- Przełożył F. 8. DMOCHOWSKI = kz  żQydrr=kA nie rozwodząc żali, 
tym A i $ 2 opi za nim, spojrzeli jeno w owej chwili, 
ssmcy, 23 lutego 1810 roku urodeił się Fryderyk Chopin. „Po czym spojrzenia zamieniwszy z sobą 
l p I głową pokiwawszy, odeszli z żałobą; 
A odchodząc tak mówili” X 7 
Szkoda czasu 
| 1 atlasu, 


O prawie tam na młodszych nie będzie i mowy 
Gdzie się oni ze starszymi dzielą do połowy. œ 


Przełożył KACZROWSKI 


W największym ośrodku przemysłowym Węgier w Czepel 
sdolmiejsi robotnicy i urzędnicy uczęszczają do specjalnie 
sorganizowanei Wuuższei Szkoly. Sztuk Piebuuch, 


Kronika Tomaszowa K 


KOMU WINSZUJEMY 


Niedziela, 
A 


dnia 20 lutego 
1949 r. 
Dziś: Leona 


WAŻNIEJSZE TELEFONY 
Straz Pożarna — 51 
Milicja Obywatelska — 47 
Dworzec Kolejowy —, 4 
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*Wspólzawodnictwo—orężem budowniczych Socializmu 


Kolejarze tomaszowskiego | 


węzła nie pozostają w tyle w 
ogólnym masowym ruchu 
współzawodnictwa pracy. 
Właśnie we współzawodnie- 
twie widzą główny oręż w 
wąlce o lepsze jutro, właśnie 
w twórszym wysiłku, w ra- 
cjonalizacji pracy, w szuka- 
miu i stosowaniu sposobów, 
ulepszających i przyśpiesza- 
jących tok pracy, widzą dro- 
gę. na której mogą stawać się 
budowniczymi Polski Socja- 
listycznej, 

Toteż pod kierownictwem 
organizacji partyjnej i miej- 
scowego oddziału ZZK z ca- 
ią świadomością tworzą oni 
nowy styl pracy, którego 
główną treścią jest współza- 
wodnictwo. 


Nasi Wasi koresnondenci pisza 


Bogata w doświadczenia wyprawa 


robotników PZPW Nr 27 do Niemgłowów 


Pracownicy Państwowych 
Zakładów Przemysłu Wełnia- 
nego Nr 27 nawiązali wresz- 
cie kontakt z terenem 
wiejskim. W ubiegłą niedzie- 
lẹ wyjechała po raz pierwszy 
12-o80bowa ekipa do wsi 
Niemgłowy w gminie Re- 
gnów pod Rawą. Ekipa ta 
wyniosła z pierwszej wypra- 
wy wiele doświadczeń i na 
miejscu przekonała się, jak 
wiele opieki i pomocy potrze 
buje ta wieś, nad którą ro- 
botnicy PZPW Nr 27 objęli 
patronat, 


Wieś jest biedna, Gospo 
darstwa nie przekraczają w 
większości 5 hektarów po- 
wierzchni, a jest kilka rodzin 
bezrolnych chłopów, którzy 
żyją na łasce miejscowych 
bogaczy. 

Nie wiec dziwnego, że wśród 
biedoty i średniactwa, które 
przy dość pierwotnym Spo- 
sobie gospodarowania żyją w 
wyjątkowo trudnych warun- 
kach, a gospodarstwa nie są 
samowystarczalne jest 
pęd do organizowania spół: 
dzielczości produkcyjnej. 

Na tej drodze w pierw- 
szym rzędzie koniecznym 
jest jedno: ośrodek maszyno 


wy. Niestety, wieś ośrodka 
nie posiada, z odległego o0- 
środka gminnego trudno jest 
korzystać. Toteż jedną z 
pierwszych trosk ekipy robot 
niczej, jak i tamtejszej or- 
zanizacji partyjnej jest i bę 
dzie wysiłek w celu dostar- 
zenia chłopom maszyn rol: 
1iczych. 

Równocześnie przy 
pierwszej wyprawie, zanoto- 
wali robotnicy wiele niepra- 
wości i krzywdy klasowej — 
jaką w ciągu jednodniowego 
pobytu -zdołali gwa gp I 
tak: ; 

Wymiar podatku grunto- 
wego przeprowadzony został 
nieuczciwie, co znajduje pro- 
ste wytłumaczenie w tym, iż 
referentem podatku grunto- 

wego jest zięć znanego boga 
>za Czarneckiego. 


W pobliskiej gorzelni za- 
trudnieni są robotnicy, któ- 
rym wystarcza dochód z ich 
ziemi, podczas gdy chłop: 
bezrolni do pracy nie moga 
się dostać i zdani sł na ła- 
skę bogaczy, 


Podobnie  gajowymi są 
również ludzie, którzy mają 
dostateczną ilość ziemi, by 
dostatnio żyć, i miejsca ich 


PDT i przydzielony budynek 
Dotychczasowe żółwie tempo  - 
nie napawa nas nadzieją na przyszłoś 


Zainteresowanie się nasze 
wypalonym budynkiem na 
rogu ulic Antoniego i Armii 
Cżerwonej przypadkowo zbie 
gło się z komunikatem" prAso 
wym o piarowanym utworze 
nid 12 rowycn placówek 
PDT w ciqgu roku 1919, w 
różnych miastąch Polski, a 
między innymi i w Tomaszo- 
wie, 


O tym, że w Tomaszowie 
ma stanąć Państwowy Dom 
Towarowy — wiedzieliśmy. 
Wiedzieliśmy i stąd nasze za 
interesowanie Pypaonym 
budynkiem. 


Bo już wiele wody w v Wól- 
bórce upłynęło od czasu, gdy 
dom ten został przydzielony 
właśnie PDT. W projektach 
przewidziane nawet było, że 
w ciągu miesięcy zimowych 
budynek zostanie odrestauro 


wany, by z wiosną przystą- 
pić do prac. 

Zima się kóńczy. Odgruzo- 
wać budynek jednak jakoś 
nie kwapiło się nikomu. 

Wydaje nam się, że ten to 
maszowski PDT — to trosz- 
kę żółwim krokiem do nas 
zmierza. Tak samó, jak prze 
konani jesteśmy, że gdyby 
zabezpieczono budynek wte- 
dy, kiedy przydzielony go- 
stał na PDT — obecnie trosz 
kę mniej pieniędzy trzeba by 
było weń włożyć. 

Tomaszów chce mieć wła- 
sny Dom Towarowy. Odczu- 
wa się jego potrzebę. L z ra- 
dością przyjmuje  wiado- 
mość, że w bieżącym roku 
ten dom ma stanąć. Ale jed- 
na prośba: 

Niech ta zapowiedź nie 
stanie się podobna tej — o 
odgruzowaniu f. (j) 


NA 
Złóż ofiarę na 
Pomoc Zimową 


Na szczególną uwagę i wy 
cóżnienie zasługują pracow- 
nicy odcinka drogowego. Tak 
w warsztatach ślusarskich i 
stolarskich, jak i na lnii — 
przy naprawach i konserwa- 
oji =- wszędzie widać oży 
wioną pracę, a jej suche, cy- 
frowe wyniki widnieją na ta- 
blicy przed wejśćiera do biu 
ra, która obrazuje i osiąznię 
qia i wysokość zarobków. 
współzawcdniczących z soba 
zespołów, 

Drogowcy prowadzą wy- 
cig pracy w zespołach; w 
styczniu br. wykonanie pla- 
nu przez poszczególne grupy 
przedstawiało się następują- 
co: 

zespół VII — pod kierow- 


nictwem tow. Romaniuka wy|przodownikami 


z m 0 


—a 


winni zająć. bezrolni, 

W szczególnie trudnych 
warunkach żyje tow. Dut- 
kowski, który pełni funkcję 
ochrony przeciwpożarowej 
lasu. Przed tym otrzymywał 
miesięczną pensję, ale gdy 
przyszedł nowy leśniczy — 
ob. Podobracki — pensja się 


urwała, a na interwencję 
tow. Dutkowski usłyszał w 
adpowiedzi: „jak ci nie pła- 


są, to nie pilnuj“. 

Wielkim również aiedoma- 
ganiem jest fakt, iż najbliższa 
szkoła odległa jest o 6 km i 


ener 


| Niemgłowom. 


zonal plan w 112 proc, 

zespół H (kierownik — 
tow. Rysiewski), IV (tow. 
Dawidowicz) i V (tow. Niem 
szyk) — osiągnęły 110 proc., 

zespół II i III pod kierow- 
iictwem tow. Michalczyka i 
Saternusa wykonały plan w 
109 proc., 

a zespół VI — tow. Wa- 
„rzusińskiego — w 108 proc. 

Widzimy więc, że różnice 
niędzy poszczególnymi ze- 
społami są minimalne, a 
5zanse na osiągnięcie pierw- 
szego. miejsca za pierwszy 
kwartał ma w chwili obecnej 
każda grupa. 

Kiedy rozmawiamy. z prze- 
wodniczącym Sekcji Facho- 


wej — tow. Pawłowskim, z 
pracy — 
IDEI AWAY SAY AC IAA ATTYKA ERA POORA EEN ESEN TTT 


około 100 dzieci, nie mogąc 
z braku obuwia i ubrań od- 
bywać tak dalekiej drogi — 
pozbawionych jest nauki. 
Tych kilka przykładów dc 
statecznie świadczy o stanie 
wsi i życiu jej mieszkańców. 
Świadczy również o tym — 
jak wiele pomocy potrzebuje 
wiejska biedota. Toteż reali- 
zując sojusz  robotniczo- 
chłopski — załoga PZPW 
Nr 27 będzie czynić wszyst: 
ko, by przyjść z pomocą 


U. Bąkowioz 


Wspózawodniciwo w PZEW Nr 29 


na drodze pomyślnego rozwoju 


Sprawą, nie 
rządku dziennego wszystkich ze 
brań, odpraw i kouferencji Ba 
dy Zakładowej, kół partyjnych 
i dyrekcji fabryki jest współza 
wodnictwo. pracy. 

Dotychczasowa akcja nświa. 
damiania o konieczności prowa- 
dzenia współzawodnictwa przez 
ogół robotników zakładów dało 
już pewne wyniki. 


schodzącą z po-|z oddziału przędzalni 


złożyło 
deklaracje w sekretariacie Rady 
Zakładowej w sprawie przystą- 
pienia do współzawodnictwa zes 
połowego i indywidualnego. 
Według oświadczenia przewo 
driczącego Rady Zakładowej, to 
warzysza Olezyka, do współza- 


wodnictwa przystąpią w najbliż 


szych dniach pozostali członka. 


wie Partii í większą część bez: ki Łódzki 


W tych dniach 58 robotników !pertyjnych z oddziału tkałni, 


z E aae 


tow. Śliwińskim i Matuszew- 
skim, czy majstrami warszta 
towymi — tow. Siemianowi- 
czem i Pietrzykiem — wszy- 
acy z nich mówią podobnym 
językiem. Wszyscy podnoszą 
doniosłość wyścigu pracy i 
podkreślają wysoką dyscy- 
plinę pracowników, a Sszczy- 
cąc się wynikami i osiągnię* 
ciami, wyrażają zadowolenie 
z nowego systemu płac, któ 
ry poprzez współzawodnie- 
two zezwala na wybitne pod- 
noszenie zarobków. Na pod- 
kreślenie również . zasługuje 
wzorowy porządek, panujący 
ze współzawodniczący ych ze- 
społach i poważna oszczęd-|9 
1ość materiałów. 

Bo jak stwierdziliśmy na 
wstępie i jak kolejarze sami 
mówią — nie chćą i nie po- 
zostają w tyle w ogólnym 
wysiłku mas . pracujących. 
Nie pozostają i ofiarną pra- 
cą przyśpieszają realizację 
trzyletniego planu gospodar- 
nzego, kują fundamenty pod 
budowę Polski Socjalistycz- 
nej, o którą kolejarska brać 
walczyła i walczyć będzie do 
«ońca. | 

E. S. 


We wszystkich  dziedzi- 
aach naszego życia problem 
zształcenia zawodowego jest 
traktowany jako pierwszej 
wagi. Ma to tym większe zna 
czeńie, że ciągle jeszcze da- 
je się we znaki brak do- 
świadczonych pracowników. 
Odeczuwa to szczególnie do- 
tkliwie samorząd na terenie 
województwa. W związku z 
tym Urząd Wojewódzki w 
Łodzi zainicjował w roku u- 
biegłym akcję szkoleniową. 

Obecnie sprawa szkolenia 
kadr samorządowców trakto 
wana jest centralnie i kuir- 
sy organizowane Są przez 
Ministerstwo Administracji 
Publicznej. 

Niezależnie od tej akcji 
centralnej, Urząd Wojewódz- 
w dalszym ciągu 


prowadzi własną akcję 


Wezwanie 


olejarze nie pozosłają w tyle do współzawodnictwa 


W Państwowej Fabryce Pil. 
ców Technicznych Nr 2 odbyła 
się odprawa, poświęcona 
dnieniu przedterminowego wy- 
kongnia planu w bieżącymi roku, 

Po referacie stow. inż, Rowiń. 
skiego i dyskusji przyjęta zo 
stała następująca rezolucja: 

„Zebrani na odprawie techni- 
cznej przedstawiciele przodow- 
ników pracy, ` wielowarsztafow= 
ców, kola partyjnego, Rady Za. 
kładowej, aktywn technicznego, 
i Dyrekcji po wysłuchaniu res 
feratu Naczelnego Dyrektora 
tow, Rowińskiego w sprowie wy 
konania planu rocznego w okre 
sie 0 miesiecy tj. do dnia 1 paź 
dziernika 1949 r. zobowiązują 
się dołożyć wszelkich starań po 
przez uświadomienie całej zało 
gi. sby plan róczny był w ciągu 
9 miesięcy wykonany. 

W zrozumienia potrzeby jak- 
najszybszej odbndowy i lepsze 
go jutra, idąc za wskazaniem 
ob. Ministra Przemysłu i Han. 
dlu Hilarego Minca wzywamy 
Państwową Fabrykę Filców Te 
chnicznych Nr 1 w Kowarach 
do współzawodnictwa w wyko- 
naniu planu przedterminowo. — 
Plan musi być wykonany jakoś. 
ciowo i ilościowo na  najwyża 
szym poziomie, aby tym załogi 
obu fabryk dały świrzlectwo wy 
robienia społecznego i ia 
nego' 


| ODA a O DL IE AE A ZE AA UPIN uy UA Ai OA 1 Co E KILL 


Samorządowcy uzupełniają 


swoje wykształcenie 


przeszkalania pracowników 
gmin, W tym celu, w każdej 
gminie urządzane Są co 1y- 
dzień zebrania, na których 
poruszane są aktualne za- 
gadnienia, związane ze spra- 
wowanymi przez uczestni- 
ków tych kursów funkcjami. 

Intencją zebrań jest nie 
tylko techniczne przygoto- 
wanie pracowników do ich 


2a . . 
czynności, ale — co jest naj 


ważniejsze stworzenie 
kadr o dużym wyrobieniu 
społeczno-ideologicznym. 

Jak już można stwierdzić, 
przeszkalanie  samorządow- 
ców daje dobre wyniki. Moż- 
na więc mieć nadzieję, że 
szybko wypełnione zostaną 
luki, jakie wśród pracowni- 
ków samorządowych powsta- 
ły w czasie okupacji. 

(Sak.) 


Trzecia rocznica powstania ORMO 


uroczyście obchodzona w województwie łódzkim 


Na dzień 21. lutego br. 
przypada trzecia rocznica po 
wstania Ochotniczej Rezer- 
wy Milicji Obywatelskiej. 

ORMO powstało na mocy 
uchwały Rady Ministrów w 
roku 1946 — dziś po trzech 
latach istnienia organizacja 
ta posiada wielkie zasługi w 
dziele utrwalania zdobyczy 
demokratycznych w Polsce 
Ludowej. Posiada ona boga- 
ty wkład w walce z reakcyj- 
nym podziemiem i przestępr 
czością. 

Działalność ORMO jako or 
ganizacji społecznej jest bar 
dzo szeroka. Oprócz bowiem 
działalności, związanej z 0- 
chroną praworządności w 
państwie, realizuje ona pra- 
żę społeczną, gospodarczą i 
kulturalną w mieście i na 
wsi naszego województwa. 

Do obecnej chwili jednost 
ki ORMO zorganizowały w 
województwie łódzkim 31 sa 
modzielnych świetlic, 18 
świetlice wspólnie ze Strażą 
Pożarną i 31 bibliotek. W 
pracy oświatowej notujemy 
1.410 zajęć świetlicowych. 

ORMO-wcy dbają również 
o podniesienie rozwoju fi- 
zycznego swych członków. 
Przy świetlicach obok zespo- 


łów muzycznych, dramatycz- 
nych 


itp. 


istnieją drużyny nich oddała 


sportowe („Gwardia“); któ- 
re podnoszą sprężystość fi- 
zyczną ORMO-owców. W 
świetlicach obok normalnych 
zajęć prowadzi się wieczory 
dyskusyjne, pogadanki, któ- 
re podnoszą wyrobienie spo- 
łeczne i polityczne ORMO- 
wców. 

O wysokim poczuciu spo- 
łecznym ORMO-wców świad 
czy fakt, iż w ostatnim cza- 
sie zebrali oni samorzutnie 
wśród swych członków około 
600 tys. złotych na Daninę 
Narodową i 26 tys. zł. na 
Wspólny Dom Polskiej Zjed 
aoczonej Partii Robotniczej. 
Jzięki wysiłkom ORMO-wców 
powstaje wespół z Milicją 
Obywatelską Dom Milicjan- 
ta, w którym będzie rozta- 
czana opieka nad dziećmi po 
poległych _ milicjantach i 
ORMO-wcach. W okresie po- 
wodzi ORMO-wcy narażali 
swe życie, ratując mienie o- 
bywateli, w okresie robót 
wiosennych, w czasie żniw i 
robót jesiennych biorą wy- 
datny udział w niesieniu po- 
mocy  miezamożnym rolni- 
kom. Szczególnie odznaczyli: 
się ORMO-owcy w zwalcza- 
niu szkodnictwa gospodarcze 


go i dywersji politycznej pod 
ziemia reakcyjnego. Wielu z 
swe życie za 


sprawę Polski Ludowej. 

W dniu 20 bm. odbędą się 
w ośrodkach powiatowych, 
miejskich i gminnych nasze- 
go województwa uroczysto- 
ści, związane z trzecią rocz- 
nicą powstania ORMO. W 
uroczystościach weżmie u- 
dział ludność miast i wsi na 
szego województwa, która w 


Ogród działkowy 


dla robotnikó w 

Podjęte swego czasu starania | 
u władz nadrzędnych o przydzie 
lenie robotnikom działek 


ziemi 
z terenów fabrycznych uwień. 
czone zostały pomyślnym wyni 
kiem. | 

Obecnie, w związku z nadcho, 
dzącą wiosną, Rada Zakładowa! 
wraz z przedstawicielami kół | 
PZPR wystąpią do dyrekcji fa- 
bryki z propozycją przystąpie- 
nia, do wydzielenia z 
uprawnych ziemi 


terenów 
ogródki 
działkowe dla, zgłaszających się 
robotników. 


na 


Reflektanci otrzymywać będą 
działki, „położone przy szosie 
Ujezdzkiej z prawem bezpłatne 
go korzystania > nich w ciągu 
kilku lat 


ten sposób podkreśli swój 
pozytywny i przyjazny sto- 
gunek do tej społecznej orga 
nizacji jaką jest ORMO. 

W czasie akademii wiclu 
ORMO-wcom wręczone zosta 
ną odznaczenia za ofiarną i 
bohaterską pracę i walkę w 
dziele utrwalenia zdobyczy 
demokratycznych  Odrodzo- 
nej Polski Ludowej. 
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6 marca - Międzynarodowy Dzień Kobiet 


Jak organizacje kobiece nczczą swe Święto w Łodzi i na 
terenie województwa , 


W związku że zbliżającym 
się dniem 8 marca — Mię- 
dzynarodowym Dniem Ko- 
biet, organizacje kobiece Ło- 
dzi i województwa łódzkiego 
postanowiły uczcić to święto 
wzmożońą pracą organiza- 
cyjną we wszystkich działach 
swej aktywności. Zarząd woje 
wódzki Ligi Kobiet podjął u- 
chwałę przystąpienia do 
współzawodnictwa w pracy, 
zainicjowanego przez Kato- 
wicką Ligę Kobiet. 

Współzawodnietwo to obej 
mie wszystkie powiaty woje- 
wództwa łódzkiego oraz 4 
miasta wydzielone i rozwijać 
się będzie w trzech etapach. 
Pierwszy etap zakończy się 
w dniu 8 marca, drugi: w 
dniu 1 maja, wreszcie trzeci 
w dniu otwarcia Kongresu 
Ligi Kobiet w Warszawie. 
Zwycięskie zespoły nagra- 
dzane będą kompletami ksią 
żek. Ponadto ustanowiono 
nagrodę przechodnią — sym 
boliczny proporczyk. 

W pierwszym etapie wspó! 
zawodnictwa postanowiono 
zwerbować 8 tysięcy nowych 
członkiń oraz zorganizować 
100 kół ligowych miejskich 
i wiejskich. Zebrać 80 tysię- 
cy podpisów na rezolucjach 
skierowanych do ONZ, w 
których polskie kobiety wy- 
rażają swą wolę utrwalenia 
Światowego pokoju. 
„W tym czasie zorganizowa 
nych zostanie 140  kobie- 
cych rad gminnych przy 


„Związku Somopomocy Chłop 


skiej. W dniu Święta Kobięt 
odbywać się będą uroczyste 
akademie w ośrodkach miej- 
skich, gminach i gromadach. 
W tymże terminie przeprowa 
dzona będzie akcja zbiórki 
na pomoc dla dzieci grec- 
kich. Pozatem zostaną zorga 
nizowane na wsi i w mieście 
pokazy z zakresu gospodar- 
stwa domowego. Liga Kobiet 
przystąpi również dó organi- 
zowania Rad Spółdzielczych 
i Komitetów Członkowskich. 
Akcja ta głównie prowadzo- 
na będzie w środowisku wiej 
skim. 

pa | Z A S O 


Machinacje imperialistów 
pod pręgierzem 
Amerykanki wolczą o pokój 


Imperialiści amerykańscy, 
stojący u steru rządu USA, 
robią wszystko, ażeby zmącić 
stosunki pokojowej współpra= 
cy między narodami Te ich 
machinacje spotykają się jed- 
nak ze zdecydowanym odpo- 
rem najszerszych mas ludno- 
ści. 

Poważną rolę w szeregach 
armii walczących o pokój na 
świecie odgrywają kobiety a- 
merykańskie. Ostatnio w A- 
meryce toczyła swe obrady 
zwołana z inicjatywy komite- 
tu kobiet przy Towarzystwie 
Przyjaźni Amerykańsko - Ra 
dzieckiej konferencja w obro 
nie pokoja. Przemówienia na 
niej wygłosiły przewodniczą- 
ca komitetu — Bell oraz u=- 
ś4zestniczka drugiego między- 
narodowego kongresu kobiet 
w Budapeszcie — Lows. 


W uchwalonej rezolucji, 
przesłanej na ręce prezydenta 
Trumana, uczestniczki konfe- 
rencji wyraziły protest prze- 
ciwko odrzuceniu przez Sta- 
ny Zjednoczone licznych po- 
kojowych propozycji Związzu 
Radzieckiego, Stanowisko za- 
jete. przez kobiety amerykań- 
skie w sprawie pokoju, jest 
wyrazem postawy milionów 
obywateli USA w stosunka 
do polityków swego krafn. 


nod > 


Na specjalną uwagę zasłu 

guje podjęta w ośrodkach 
miejskich przemysłowych 
akcja tworzenia nowych ze- 
społów współzawodnictwa 
pracy. W Łodzi uzyskano 
już w realizowaniu tego za- 
dania wyniki budujące. Zakre 
ślone plany już dziś zostały 
przekroczone o kilkaset pro- 
cent, 
Dla spopularyzowania Dnia 
Kobiet wśród najszerszych 
mas, organizacje kobiece prze 
prowadzą szereg pogadanek 
dla młodzieży szkolnej. Wie- 
rzyć należy, że wszystkie za 
dania, jakie na dzień 8 mar- 
ca zakreśliła sobie Liga Ko- 
biet w Łodzi zostaną wyko- 
nane i przyczynią się do zasi 
lenia jej szeregów i popula- 
ryzacji, jej haseł. 


|Kobiety polskie tegoroczne swe święto, 

dzień 8 marca, obchodzić będą pod 

hasłem zdecydowanej i nieugiętej walki 
o utrwalenie pokoju na świecie 


APELAR ACUTU oR 


Walczymy o utrwalenie pokoju 


Miliony kobiet oświadczą to z całą mocą w dniu 8 marca 


Tegoroczne „Święto Kobiet“ obchodzimy pod 
hasłem WAŁKI O POKÓJ. Dlatęgo też rozwinięta 
została przez organizacje kobiece wielka akcja zbie 
rania podpisów pod rezolucją, która zostanie skie- 
rowana do ONZ, a której treść jest następująca: 

„Rozumiejąc doniosłe znaczenie światowego po- 
koju, od którego zalęży szczęście naszych dzieci i 
dobrobyt wszystkich narodów Świata, żądamy od 
ONZ, która wzięła na siebie odpowiedzialność i 
obowiązek pokojowego rozwiązania wszelkich spo- 
rów między narodami, ograniczenia zbrojeń, za- 
kazu produkowania ` bomby atomowej, zakazit sze- 
rzenia propagandy wojennej oraz zaprzestania 
zbrojnej pomocy wojskom faszystowskim, walczą- 
cym przeciwko armiom ludowym w Grecji, Chi- 
nach i Indonezji. My, kobiety polskie,  któreśmy 
najwięcej ucierpiały w czasie ostatnich działań wo- 
jennych i straciłyśmy w krwawej zawierusze swo- 
éch synów i mężów oraz dobytek całego życia i cię- 
żkiej, znojnej pracy rąk maszych, nie chcemy woj- 
ny, nie chcemy wychowywać naszych synów na 
nową rzeź.” 


„Szukamy talentów i rządzimy się sami" 


Nowa świetlica dla dzieci włókniarzy 


Świetlica dla dzieci włóknia: 
rzy w Łodzi została otwarta 
przez Centralny Zarząd  Włók. 
niarzy 15 grudnia ub, r. w dnia 
Zjednoczenia Partii _ Robotni. 
czych. Świetlica mieści się we 
wspaniałych apartamentach da 
wnego fabrykanta Kinólera i 
stanowi wstęp do projektowa- 
nego Domń Kultury Dziecka. 
Obecnie w świetlicy jest zapi- 
sanych 48 dzieci, a można ich 
pomieścić tu znacznie więcej. 

W programie swych prac świe 
lica przewidułe, że każdy mie. 
siąc będzie poświęcony jakie: 
muś specjalnemu zagadnieniu, 
Styczeń był miesiącóm poznania 
wielkiego przyjaciela Polski 
— Lenita — luty, jest miesią 
cem wprowadzenia regulaminu 
świetlicy. i 

I właśnie ten regulamin sta. 
nowi m, in. przedmiot obrad 
samorządu świetlicy. Pozornie 
zaczyna się wszystko bardzo 
zwyczajnie. -Odczytanie porząd- 
ku dziennego, protokułu s po- 


przedniego posiedzenia itp. a T 


Te obrady dziecięce staję sięjpokoju w którym odrabia się 
zjawiskiem bardzo ciekawym.|lekcje. Bo świetlica zaczyna 
Widać, że organizatorka Świe-|awe zajęcia od odrabiania lek 
tlicy, tow. Stawińska wprówa-|cji, przy których dzieci starsze 
dza tn bardżo ciekawe metody|pumagają dzieciom młodszym 
wychowawcze, Dzieci nie mają| Dzieci same prowadzą swoje 
narzuconego sobie z góry regu|gospodurstwo. Same przyrządza 
laminu, a tworzą go same, 13-|ją sobie podwieczorek. Chłopcy 
letni gospodarz lokalu  Tadek|rażem z dziewozynkami robią 
Retecki ugina się pod cięża-|na drutach, znika pojęcia tzw. 
rem  odpowiedzialności za ca-|„robót, kóbiecych'* i, dziewczyn 
łość zabawek i gier —  przy.|ki razem z chłoptami „majster 
tym sam też chciałby wię ba-|kują''. A narzędzi do majster. 
wić. Więc cóż, trzeba by mujkowania mają dosyć. 
dać zastępstwo — decydują| Plan zajęć przewiduje: dou- 
dzieci — i wprowadzić pewne|tzanie dzieci młodszych, stať. 
obowiązki przy korzystaniu z|szych, lekturę i dyskusję, papie 
zabawek i gier. ropłastykę, szycie, druty, robo 
ty z drzewa 1 metalu, introli- 
gatorstwo, taniec i rytmikę, in 
scenizację, wiersze i piosenki, 
kółko teatralne, gawędy histo. 
ryczne i wychowawcze, tea- 
trzyk kukiełkowy, kółko przy 
rodnicze, kółko literackie, ga- 
zetkę ścienną i Śpiew. 


‘Sg trudności w bibliotece. A 
więc. bibliotekarka — 12.to 
letnia Henia — must również 
mieć zastępstwo. I tak nie spó 
strzeżenie stwarza się regula- 
min czytelni, sali gier, i zabaw, 


właściwie jakże wszystko odbyla 
wa się inaczej niż zazwyczaj, "| IMS 


Przy długim stole siedzi 24 
dzieci, przewodniczący samorzą 
du Danusia, najstarsza w tym 
gronie, ma lat 14. Najmłodsza 
Krysia — lat 7. Jedyną doro- 
słą osobą biorącą udział w po 
siedzeniu, jest . organizatorka 


Świetlicy tow. Btawińska, kie. | ; 


1owniczka Działa Opieki nad 


Mstką i Dzieckiem w Central] | 
nym Zarządzie Przemysła Włó| | 


kienniczego. 


Z początku dzieci są trochę 


onieśmielońe i ma się wrażenie, | ; 
że posiedzenie odbędzie się, jak] i 


często m dorosłych, w nastroju 
dość sennym. Ale już po chwili 
onieśmielenie znika, 

Dzieci żywo reagują na każ. 
de zagadnienie. Gdy pada pro- 


jekt zorganizowania kółka przy Ę 
rodniczego — entuzjazm wybu: 


cha żywiołowo, Co za oklaski! 
Dzieci przy głosowaniu dla pe 
wności podnoszą po dwie ręce, 
Gczy błyszczą, tgzie śmieją się 
z uciechy, do kółka zapisują 
się wszystkie — i wszystkie 
tworzą program zajęć: „żeby 
chować pybki*,. „opiekować się 
roślinami *, „chodzić na wycie 
ezki do ZOO“ itp. Nsjmłódsza 
Krysia bierze na siebie obowią 
zek podlewania kwiatów, 


Dzisiaj przedstawiamy na- 
szym Czytelniczkom na załą- 
czonych fotografiach modele 
sukni, płaszcza, ubiorów dzie 
cięcych i sweterka. Sukienka 


RSA stro 


roste i mocne słowa re- 

zolucji winny trafić 
do świadomości każdej kē- 
biety: i tej, co stoi przy war 
sztacie fabrycznym, i tej, co 
pracuje na roli, w biurze 
lub w szkole. 

Każda z nich przecież tak 
samo pragnie zapewnić spo- 
kojną przyszłość swym dzie 
ciom, każda z nich pragnie 
trwałego, niezmąconego wy 
tchnienia i odpoczynku po 
krwawych dniach wojny, 
każda ze zgrozą myśli o za- 
mysłach nowych podżega- 
WA 

Alé jeśli chcemy utrwale- 
nią pokoju, musimy wal- 
czyć o pokój wszędzie, na 
każdym kroku. Musimy 
wpajać ludziom to pikeko- 


Przy wszystkich praczch i ża 
bawie kierownictwa dorosłych 
śtara się być najbardziej dys- 
kretne, a wyzwalać z dzieci ich 
własne pomysły i ońergię. Od 
razu widać te, które w przysz- 
łości będą „aktywem'*  wszel. 
kich prac, Taki Żakowicki Ta. 
dzik lat 11 ma w każdej spra 
wie coś słusznego do powiedze. 
nig, 

W toku zajęć i zabaw okazu 
je się, że dzieci, mają. głębokie, 
nieskażone. żadnym kompromi» 
sem, poczucie 6dpowiedzialnoś. 
ci. Wszystkie sye obowiązki w 
świetlicy traktują bardzo powa 
żnie. Naczynia gospodarskie, 
zabawki, wszystko znajduje się 
we wzorowym porządku i jest 
cokładnie spisane, W dziale pa 
pieroplastyki, chociaż świetlica 
jest czynia od niedawna, to 
uż może się poszczycić piękny 
mi pracami dzieci. ' 


„|człowieka pracy, 


nanie, że wojna jest narzę- 
dziem zdobywania władzy 
i potęgi finansowej warstw 
burżuazyjnych, kapitałisty- 
cznych, że wojna to nędzą, 
wyzysk i śmierć dla milio- 
nów szarych 'udzi pracy, 
musimy wypowiedzieć wal- 
kę tym, którzy do tej wój- 
ny podżegają, byle jak naj- 
dłużej utrzymać w swych 
rękach panowanie nad świa 
tem. 

Kobiety, nie pozwólmy 


się obałamucać fałszywym 
podszeptom tych, którzy inte 
res swój mając na wzglę- 
dzie, wykorzystują naszą 
nieświadomość i sieją zgub- 
na, reakcyjną propagandę. 

Socjalizm zakreśla wspa= 
niałe drogi rozwojowe dla 
socjalizm 
stawia kobietę w pierw- 
sżym rzędzie budowniczych 
nowego ustroju, socjalizm 
i demokracja dają kobiecie 
równe szanse w każdej dzie 
dzinie życia państwowego 
i społecznego. 

Walka o pokój i demo- 
krację — oto hasło przewod 
nie naszej codziennej pra- 
cy. uj 
Niech hie będzie ani jed- 
nej kobiety w naszym wo- 
jewództwie, która nie zfoży 
Swego podpisu pod rezolu- 
cją. Pamiętajmy o tym, że 
podpisy te znajdą się wkrót 
ce w kancelarii generalnega 
sekretarza ONZ „i muszą 
wstrząsnąć sumieniami tych, 
którzy w organizacji tej za- 


W takiej to świetlicy wycho- siadają, obradując nad po- 


wuje się dzieci łódzkich włók. 
niczek, 
8. Baderows. 


sporządzona jest z tkaniny 
wełnianej. Składa się z *klo- 
szowej spódniczki i bluzki 
wykończonej * białą kamizel- 
ką i takimiż mankietami. 
Ten typ sukni jest odpo- 
wiodnim ubiorem dla kobiet 
zatrudnionych ' w biurach. 
Jest skromny i praktyczny w 
nosz6niu, taka sukienka wy- 
gląda świeżo jeśli ją wypo- 
sażamy w dwa garnitury 
pbrzybrań, która w miarę 


kojem światowym. 
L. Królikowska | 


przybrudzenia będą prane i 
zmieniane. KIE 

Dlą kobiet ciężarnych naj- 
odpowiedniejszy ubiór na uli 
cę stanowi płaszcz lużny o 
kroju reglanowym. Płaszcz 
taki wyposażony w duży 
sportowy kołnierz zapinany 
z przodu na parę guzików 
stanowi doskonały ubiór nie 
tylko w okresie ciąży ale nie 
traci także swej wartości u- 
żytkowej i po urodzeniu 
dziecka. 

Praktycznym ubiorem zi- 
mowym dla małych chłop- 
ców i dziewczynek są wełnia- 
ne sweterki. Sweterki takie 


„sipa 


'|mogą zostać wykonane w do 
mu z wełny pochodzącej ee 
starego sprutego swetra. Na 
ich sporządzenie zużytkowy- 
wać można także posiadane 
resztki różnobarwnych we- 
ten. 


A EP, A F 
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TEATR 
PAŃSTWOWY TEATR W, P 
Jaracza 27 
Dziś o godz, 19.15 współczesna 
polska komedia Kazimierza Kor: 

cellego pt. „Bankiet”. 


PAŃSTWOWY TEATR POW- 
SZECHNY, ul. 11 Listopąda 21; 
r) godz.. 19.15 „Klub kawale- 
rów”. 


TEATR KAMERALNY DOMU 
ŻOŁNIERZA, Daszyńskiego Nr 34; 

Dziś dwa przedstawienia o godz. 
16-ej i 1915 kbmedio-farsy E. Pie- 
trowa „WYSPA POKOJU'. Kasa 
czynna od t2-ej. tel. 123-02. 

TEATR „MELODRAM*, 
Traugutta 18 

Dziś o godz, 16 i 19.15 dwa 
przedstawienia współczesnej ko- 
médii amerykańskiej Arthura Mil- 
lera pt. „Synowie”. 


TEATR „OSA“, uł. Traugutta 1 
O godz. 19.30 „Porwanie Sabi- 
nek”, 


TEATR „LUTNIAŃ, ul. Piotr- 
kowska 243; 

O godz. 19.15 „Baron cygański* 
T ATR LALEK „ARLEKIN* (ul. 
Piotrkowska Nr 152): 

O godz. 17 „Dwa 

świat cały”. 

TEATR KUKIEŁEK RTPD 
ul. Nawrot 27 
zawiadamia, że w niedzielę dn 20 
lulego 1949 r, widowisko pt. „Hi- 
storia cała o niebieskich miqde- 


łach” — nie odbędzie się, 
ŁÓDZKI TEATR ŻYDOWSKI 
ul. Jaracza 2, 

W sobotę i w niedzielę (19 i 20 
bm.) odbędzie się w Łódzkim Te- 
trze Zydowskim premiera szłuki 
Sz. Diamanta „W nóc zimową”, 
osnutej na tle zdarzeń lat okupacyj 
nych. 


Michały 1 


Marszałka Stalina I 
„Kulisy wieli.iej Rewii" — godz. 
16 18.30, 20.30, w miedz. 14 — 
film niedozwolony dla młodzieży. 


ADRIA — ul 


BALTYK — ul Narutowicza 30; 
„Skarb'* — godz. 13.30, 16, 18.30, 
21, w miedz. poranek 11.30 
film dozwolony dla młodzieży. 

B JKA — ul. Franciszkańska 21 
„Ostatni Mohikanin'” godz. 
18, 20, w niedz 14 16 — film 
dozwolony dla młodzieży. 

GUYNTA — ul. Daszyńskiego 2; 


|dniu 


Kto kę 


w siatkówce żeńskiej na rox 1949? 


Inspektor Wych. Fiz. 


szen.a Sportowego „Chemik“ — typuje zawodniczki 


Korzystając ze spotkania w 
wczorajszym Jnspektora 


Wydziału Wych, Fiz, i Sportu 
Zarządu Głównogo  Zrzeszoni 


Sportowego „Chemik*' ob. 
Wiecierzyńskiego, zapytujemy go 
o szanse poszczególnych drużyn w 
liuałowyth rozgrywkach o ni- 
strzostwo Polski w  siatkówee 
żeńskiej, które odbywają się w 
dniu dzisiejszym w sali Polskiej 
YMCA 

—Na podstawia rozgrywek pół 
finałowych, które odbyły się w 
Lublinie i Katowicach — mówi 
ob. Wiecierzyński, do finału za- 
kwalifikowały się następujące 
drużyny: obrońca tytułu mistrza 
Polski — AZS (Warszawa) ZKR 
„Chemia (Lódź), Grom (Gdy- 
nia) i SKS (Warszawa), 

— Moim zdaniem najpoważ- 
niejszym kandydatem na zdoby 
cie tytułu mistrza Polski jost 
drużyna ZKS „Chemia'*, którą 
należy do naszego Zrzeszenia 
Sportowego „Chemik'*, Biatkar- 
ki „Chemii'* znajdują się ostat. 
uiv w bardzo dobrej$formie, po 
siadają odpowiednią kondycję Fi 
zyczną, n nie zapominajmy 0 
tym, że spotkania finałowie sę 
pięciosetowe, gdzie właśnie kon 
dycja fizyczna i odporność ner 
wowa, mogą mieć decydujące 
zna(zenie. Poza tym za siatkar 
kami „Chemii** przemawia atut 
wiasnogo boiska 1 dopiug publi 
czności, 

— Skład drużyny „Chemii 
jest następujący: reprezentantki 
Polski Zakrzewska, Kubiakówna 
i Kaczmarczykową oraz Hileze. 
równa, Orłowska,  Solarzówna, 
i Styczyńska, 

— A kto zdaniem 


Pana bę- 


zie mistrzem Poiski 


i Sportu przy Zarządzie Głównym Zrze- 


czele. Nie mniej groźnym będziejżyny AZS jest najlepiej wyszko 
warszawski SKS, z którym wy] cnym feelnicznie: zespołem w 
miabśmy w półfinajach w Kato-.|Polsee. Najlepszą zawodniczką 
wicach po zaciętej „walce 2:1.|AZS jest niezawodna Hntglisk, 
Najlepszymi zawodnitzkami SKS | której sekundują Gruszczyńska 
są: Wojewódzka i Morawska o-|i Progulska, 

ray silnie i skutecznie — Mam jeszcze prośbę do pu 
cea Parszniakówna bliczności. nżeby | zachowywała 
Drużyną się po sportowemu i oklaskiwa- 


serwują” 


warszawskiego 


AZS —obrońca tytułu mistrzow|!a jednakowo dobre  zagrama 
skiego, przechodzi obcenie spa. |«-zvstkieh drużyn, .gdyż tylko 


dok formy, tym nie mniej jed.!w ten sposób da dowód swojego 
unk nie wolno jej lekceważyć, | wyrobienia sportowego — koń. 
Nie zapominajmy o tym, że drulczy nasz rozmówca 
LETETETETETETEETEEE TET EI 


Chema zwycęża AZS (W-wa) 3:1 
a Grem (Gdynia) rozprawia się z SKS (W-wa) 3:0 


sem łodzianek, które pokonały 
swe warszawskie przeci%niczki 
w 4.ch setach: 15:7, 15:6, 12:15 
15:10. 

Łodzianki grały b. dobrze s» 
dwoch pierwszych sotąch, w trze 
cim secie grało kilka zawodni. 
czek rezerwowych, co odbiło 
się na grze i na wyniku tego 
sota, Z drużyny łódzkiej wyróż 
nily się: Kubiakówna i Zakrzew 


LUDU 


Wczoraj rozpoczęły się w sali 
YMCA finałowe gry o mistrzos. 
two Polski w siatkówce kobie. 
"cj. Drugie spotkanie przyniosło |1 
dużą niespodziaukę w postaci 
porażki warszawskiego SKS:u z 
udyńskim Gromem. Warszawian 
ki przegrały w  3.ch setach: 
6:15, 7:15, 1 7:15, 

Jako pierwsze spotkanie od. 
uyi się mecz pomiędzy warszaw 
skim AZS-em a łódzką Chemią,.jska w AZS-ie — 
Spotkanie zakończyło się snkce|i Dziadkiewicz. 


zial oficjalny ŁOZB ' 


Komunikat Wydziału Sportowego Nr 24 


L Karze się 6-tygodniową|Fil:nowiec. 
dyskwalifikacją za _ podwójnej 6.1.49 r. Gwiazda — Korab. 
podpisanie karty zgłoszenia, ż| 5.1149 r. Tramwajarze—DK$ 
dalszą przynależnością do klubu| -1241149 Filmowiec— Gwiazda. 
wymiieniońego * na | pierwszym] 13.11.49 Korab—Tramwajarze, 
miejscu, zaw. Wincką Bogdana| 1311149 Energetyka — DKS. 
„Bawelną”, ponuwnie zgłoszonyj 1911.49 Gwiazda— Energetyka 
do KS „Odzież". 20.111.149 Filmowiec — Tram- 
2. Zgłoszenia do indywidual- | wa jarze. i 
nych mistrzostw Okręgu senio-| *0.111.49 Korab — DKS; 
rów. należy przesyłać do Wydz.| 261I148-DKS — Gwiazda. 


p | wim m 0 
d irs =" OR = 


Gruszczyńska 


„Program Akfnstności | krat M dzie wasżym najgroźniejszym 
Bo, e A a nie |przeciwiikiem? 

HEL — (dla młodzieży), ul. Le:| — Na to pytanie odpowie. 
glonów 7-4: AŽ dzieć jest dość trudno, gdyż po 
e deep ENOTEN $ A ziom pózóstałych drużyn jest 
ję ' A wyrównany. Uważam jednak, że 

MUZA — Ruda Pabianicka: najgroźniejszym przeciwnikiem 
„Sępy” — godz 18 20, w niedz.|będzie gdyński Grom z repró- 


zentantkami Polski  Tomaszew- 
ikqą, Pogorzelską, i Rurtzową na 
| eaa 


w miedz. 14, 16 —  dozwołony 
dia młodz. od lat 14, 


14, 16 —*film dozwolony dla mło- 
dzieży, 2 
POLONIA — ul. Piofrkowska 67, 
„Skaib* — godz. 13.30, 16, 18.30. 
21 w niedz, poranek 11.30 — 
film dozwolony dla młodzieży 


Sport. LOZB do dnia 21 marca| 27.111.49 Energetyka — Tram 
br. włącznie „ | wajarze, 

Po tym terminie żadne zgło-| 27.11.49 Filmowiec: — Korab. 
szenia przyjmowane nie będą. Rezerwy ki „A“ 


3. Poniżej podajemy zawod: 
ników, którzy zdobyli tytuły mi 
strzów .Pierwszego Kroku Bo- 
kserskiego* na rok 1948-49, 

W wadze papierowej — Błasz 
czyk KS „Korab. 


3.11] 49 Włókniarz Zryw. 

10.111.49 LKS — Włókniarz. 

20.111,49 ŁKS — Concordia, 

31V.19 Zryw — Concordia 

23.1V 49 Zryw — ŁKS. 

24.1V.49- Włókniarz 
cordia, 


Con- 


PRZEDWIOŚNIE — Zeromskiego Pot tr he ios; 
Ny 74-76: py £ m + Sł 
„Pieśń Tajgi" — godz. 16, 18, 20,] 19 21, w niedz, 15, poranek 12, 
w miedz. 14 — film dozwolony|, "m dozwolony dia młodzieży 


dla młodzieży. 
ROBOTNIK — ul 
„Zagubione dni" — godz. 15.30 
18.20.30 w miedz. 13. — film do- 
zwolony dla młódz od lat 18, 


Kilińskiego 176 


REKORD — w. Rzgowska 2 
„Wilki morskie — 1 seans gO- 
dzina 16, niedz. 14 — dla mło- 
dzieży, 


„Siostra lokaja — godz. 18, 20, w 
niedzielę 16 dozw. dla młodz 
ROMA >— ul. Rzgowska Nr 84; 


TATRY — ul. Sienkiewicza 40; 
„Słońce wschodzi* — godz 16, 
18, 20, niedz. 14 — dozwolony 
dla młodz. od lat 14, 

WISŁA — ul. Daszyńskiego Nr l 
„Paganini* — godz. 15.350, 18. 
2030, w niedz. 13 film dozwolo- 
ny dla młodzieży, 

WŁÓKNIARZ — ul. Zawadzka 16 
„Skarb godz. 13, 13,30, 18. 
20.30, w niedz. poranek I] — 
film dozwolony dla młodzieży 

WOŁNOŚĆ — Napiórkowskiege 16 


W wadze koguciej — Wagner 
KS „Bawełna”. 

W wadze piórkowej — Kosiń- 
ski, niestowarzyszony. 


5. Delegatern na zawody o 
drużynowe mistrzostwo Okręgu 
kl „B* w dntù 2011.49 r. KS 

W wadze półśredniej — Ry-|Concordia — Włókniarz w Piotr 
binski KS: Tramwajarze. kowie, ob, Krysiak, oraz na za- 

W wadze średniej — Janiszew |wydy towarzyskie: 
ski KS „Bawełna”, W dmu 20.11.49 r. KS Lekhia 

W wadze półciężkiej — Wul-|— KS Energetyka w Tomaszo: 
kiewicz, niestowarzyszony, wie ab, Bednarek. 

4. Podaje się do wiadomościj W dniu 201149 r KS DKS— 
terminarz Il rundy drużynowych 


mistrzostw Okręgu KI B. wie. Kitczkowski. 


„Zwariowane Lotnisko” — godz 


18, 0, w niedzielę J4, 16 — doz-| "35375 — godz 15, 1730 20, 
wolony dla młodzieży, wniedz. poranek If, — film do: 
STYLOWY — ul. Kilińskiego 123 zwolony dla młodzieży, . 
— dla młodzieży: 7 .CHĘTA — ul Zgierska 28; 
„Zenobia — godz. 16, 18, 20, „Dzwonnik ż Notre Dame” — 


w miedz. 14, poranek 11.30. 
ŚWIT — Bałucki Rynek Nr 5: 
„Ostatnia noc“ — godz. 18, %0, 


godz, 16, 18.30. 21. w niedz. 17.30 
film dozw, dla młodz «od lat 16, 


Feodor Dreiser 


Tragedia Amerykańska 


Zebrał razem wszystkie drobiazgi, jakie miał przy so- 
bie tego dna, aby je razem z garniturem oddać do prania. 

Przy tej robocie dziwnie wyraźnie przesuńęło się przed 
nim jego życie, pełne dramatycznych sytuacji. Młodość! 
Cóż mu dała ta młodość? Cóż mu teraz daje? Zbytek, wy- 
tworność tego pokoju daje mu tylko silniej odczuć ubóstwo 
jego lichego pokoiku w Lycurgus. Czyż nie jest silnym 
kontrastem pobyt jego w tym domu po tym, co przeżył 
wczoraj? Czyż nie są silnym kontrastem błękitne wody 
tego jeziora i ponura, ciemna toń Big Bittern? Pięknie tu 
jest, lcez czyż dla niego? Na zielohym trawniku przed tym 
wielkim, jasnym domem Stuart Finchley i Violeta: Taylor 
grają w tenisa z Frankiem Harrietem i Wynettą Phant. 
Wszyscy w szykownych jasnych kostiumach. Na weran- 
dzie, w cieniu markizy Bertina i Harley Baggott zążywają 
chłodu. f 

Wykąpał się, przebrał, nadał twarzy spokojny, wesoły 
wyraz mimo naprężonych nerwów i głuchej obawy i wy- 
szedł do towarzystwa, gdzie Sondra, Burchard Taylyr | Gill 
Trumbull śmieli się wesoło, przypominając sob'e przygody 
z jakiejś wycieczki, j i 

— Clyde! jakże sie miewasz! — zawołała Jill — Grałeś 
sobie gdzieś w hockeya, czy co? Nie widzieliśmy się chyba 
kopę lat. 

Clyde uśmiechnał się wymownie do Sondry, spragnio- 
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I program gimnastyki codzien. 
nej. 


I. Marsz (może być w 
miejscu) na palcach z wy 
sokim unoszeniem kolan — 
18—24 kroków, 


2. Z postawy zasadniczej 
wymachy prostych ramion: 
na I w bok, na 2 — opuść, 
na 3 — bokiem wzwyż, na 
4 — opuść. 

Całość wykonać 6—8 razy. 


3, Z postawy zasadniczej 
podskokami rozkroki i ze. 
skóki — 8 razy. 


4  Wymąchy ramion z 2 
ćwiczenia połączyć z rozkro 


kami podskokiem z 3 ćwi 
czenia, Wykonać 8 razy. 


5, W siadzie skrzyżaym 
pochylić tułow 4 razy w pra y 
wo i 4 w lewo (naprzemian) 
rami” idzie za pochyleniem 
tułowia, dłoń sunie po po- 
dłodze w bok. 


6, Usiąść w siadzie płas. 
kim, Rañiona w bok. Odchy 
lić 4 raży ramiona do tyłu, 
nie opuszczając ich. ] 

Ohwycić dłońmi nogi pod 
kolanem, Wykonać 6 skło. 
nów tułowia w dół, starać 
się czołem dotknąć kolan. 
Wstać do postawy zasadui- 
czej. E 


7. Z postawy zasadniczej 
wśpięcie na palce i przysiad 
podparty o kolanach rozwar 
tych. Na 1 — wyprost pra. 
wej nogi w bok, ma 2 — do 
staw, na 3 — iewa noga 
w bok, na 4 — dostaw. Ca. 
loé powtórzyć 6 razy, 


8.32 kroki spokojnego 
marszu (może-być w miejs. 
cu), / 
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Dzisiejsze imprezy... 


PIŁKA: RĘCZNA: sala YMCA | — GROM (Gdynia). Pa poludniu 
godz. 10-ta, dalszy wiąz turnieju | odbędą się następujące mecze: 


KS Korab. p , á Sekretarz o mistrzosiwo Polski w siatków|godz 16-ta AZS (Wars A 
37 1.49 r KS Filmowiee —|(—) A Klimczak ce żeńskiej: gra SKS (Warsza. SS taah nri 
BKS. Przewodniczacy|wa) — CHEMIA (Łódź), o go:|GROM (Gdynia) B CHEMIA 


| BIII49 r. KS Energetyka — (2) M. Tyl 


ny wlęcej niż zwykle jej sympatii i miłości, przysunął się 
do bałustrady werandy i siląc się na spokój odpowiedział: 

— Od samego wtorku pracowałem cały czas w Albany. 
Ale to dziś gorąco! Jak to miło odpocząć sobie tutaj w 
taki dzień! Czy wszyscy już się zjechali? 

*— O, chyba wszyscy — odpowiedziała Jill Trumbull 
z uśmiechem. — Widziałam wczoraj Wandę i Randallów. 
a Scott pisał do Bertiny, że przyjedzie we wtorek. Zdaje 
się, że do Greenwood nikt w fym roku nie pojedz e. 

Nastąpiłr długa, wyczerpująca dyskusja.  ilaczego 
Greenwood nie jest teraz tym, czym było dawniej. 

— Ale! prawda! — zawołała naraz Sondra. — Telefo- 
nowałam dzisiaj do Belli. Obiecała, że przyjedzie tutaj 
w przyszłym tygodniu na wystawę koni. 

Zaczęła się rozmowa o koniach i o psach. Clvde sia- 
rał się całą swoją uwagę skupić na poruszanym temacie, 
Z na dnie świadomości leżała wiadoma mu utajona tro- 
ska: 

Ci trzej spotkani ludzie... Roberta... Pewnie już znale- 
ziono jej ciało... Nie! do niczego są niepodobne fe jego ọba- 
wy! Skądżeby znaleziono? Podobno pięćdziesiąt stóp głę- 
bokości.. czyżby już mogli znależć?.. I skad mogliby się 
dowiedzieć, że on jest Goldenem czy też Grahamem? w 
jaki sposób? Tak dobrze zatarł za sobą ślady... Tylko.. 
ci trzej spotkańi ludzie. á 

Zadrżał jak pod mrożnym tchnieniem. 

Sondra zauważyła wyraz przygnębienia na jego iwa 
rzy. Trzeba go jakoś rozruszać, Może by zagrać w golfa, 
a wtedy łatwo będzie znaleźć chwilę i miejsce na pieszcza” 
ty, których nikt nie zdoła zauważyć. Zerwała sie wiec 
z miejsca i zawołała 1 


dzinie 1l-tej AZS (Warszawa) (Łódź). 


— Kto ze mną do czwórki? Chodźcie, Jill, Clyde. Bur- 
chard! Załóżę się, że my z Clydem będziemy mieli prze- 
wagę! Zobaczycie! 

— Trzymam zakład! — zawołał Burchard, powstając 
z krzesła i obc.ągając na sobie sweter w niebieskie i żółte 
paski, — Cóż ty na to, Jill? Ale ty, Sonny, jeżeli przegrasz, 
stawiasz dla nas wszystkich lunch, co? 

Clyde żałośnie westchnął w głębi duszy. Pomyślał o 
tych nieszczęsnych dwudziestu pięciu dolarach, które mu 
pozostały po tych «okropnych przygodach Taki lunch dla 
czworga kosztować będzie co najmniej osiem albo dzies'ęć 
dolarów. A może nawet więcej. 

_ Sondra jednak, widząc jego smętną minę, 
się i trącając go lekko stopą zawołała: 

= dle ja muszę się przebrać! A tymczasem ty, Cly- 
dzie... zaraz, powiem ci, co masz zrobić!.. Aha! idź i poszu- 
kaj Andrzeja. Niech nam dostarczy lasek. dobrze? Ale chy- 
ba w twojej „łódce põjedž emy. Bertino, prawdą? F 

Clyde pośpiesznie pobiegł do Andrzeja, rozmyślając po 
drodze, ile to będzie kosztował lunch. jeżeli przegrają par- 
tię z Sondra, Niespódziewanie natknął się na Sondre, któ- 
ra go żatrzyfmała, 

— Poczekaj minutkę, mój miły, wrócę za chwilkę! 

Pobjegła do swego pokoju i istotnie natychmiast zja- 
wiła się znowu. trzymając w ręku garść banknotów. 

1 = Masz! schowaj to prędko! — szepneła, wtykaiąc 
le dą kieszeni Clyd — Ciicho! ani słowa! A teraz Śpiesz 
się! Będziesz miał czym zapłacić za lunch. jezeli przegra- 
my. Potem ci powiem... Nie, powiem ci teraz.. że strasznie 
cię kocham, mó* rudny chłopcze! 
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